
próba oceny 4 Wartość jedoeg doby ♦ Telewizja w Kosmosie
Król Laosu 

opuścił PolskęICról Laosu Savang Vatthana - towarzyszącymi mu osobi- ’t0śdanń opuścił w godzinach przedpołudniowych Poiskę, udając się do MoskwyNa lotnisku odjeżdżających jpsnali: przewodniczący Rady państwa Aleksander Zawadz­ki premier Józef Cyrankie­wicz członkowie Rady Pań­stwa’ i rządu, członkowie kor­pusu dyplomatycznego. Prze­mówienia pożegnalne wygło- „ni- przewodniczący Rady Pan stwa i król Laosu. (PAP)Na str. 2 zamieszczamy ko- 
munikat polsko-laotański.

*
Król Laosu Savang Vatthana, 

„remier książę Souvanna Phou- 
ma i inni mężowie stanu Laosu 
przybyli 4 bm. z Polski do Mo­
skwy.

WldziaLlŁmi/, 
po raz ostatni 

W dniu wczorajszym zamknięta 
została wystawa grafiki radziec­
kiej (w Arsenale). Prezentujemy 
jedną z prac młodego moskiew­
skiego artysty — Anatola Boro­
dina (ur. w 1935 r.) z cyklu w 
Tundrze „Dwie matki" (linoryt).

Fot. — K. Przychodzki
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Dwa apele
Światowej Rady Pokoju

W niedzielę zakończyło dwudniowe obrady rozszerzone 
Prezydium Światowej Rady Pokoju. Uczestnicy posiedzenia 
uchwalili apel do narodów Europy oraz apel o przeprowa­
dzenie wiosennej kampanii na rzecz rozbrojenia i pokoju.Apel do narodów Europy podkreśla wzrost niebezpie­czeństwa wojny termojądro­wej, potępia sojusz wojskowy de Gaulle’a i Adenauera oraz kroki w kierunku utworzenia wielopaństwowych sił nuklear nych NATO.Apel o przeprowadzenie wio sennej kampanii na rzecz roz­brojenia i pokoju zawiera na

wstępie ocenę sytuacji mię­dzynarodowej, którą charak­teryzuje w szczególności wy­ścig zbrojeń mimo trwających w Genewie obrad Komitetu Rozbrojeniowego.Taki rozwój wydarzeń pro­wadzi świat ku zagładzie. Jest on sprzeczny z wolą narodów. Ludzkość pragnie zaprzesta­nia koszmaru nuklearnego. Pra gnie ona pokojowego współ­istnienia i położenia kresu wy datkom na zbrojenia.Aby zapewnić zdecydowane przejście od polityki wojny do polityki pokoju, trzeba, by roz legł się głos całej ludzkości.Apel wzywa wszystkich do popierania tych akcji w imię tego, by wiosna 1963 roku sta­ła się historycznym punktem zwrotnym w walce o pokój.PAP

Drakońskie środki de Gaulle’a
na strajkujących górników

W niedzielę we francuskim „Journal Officiel” ukazał się 
dekret podpisany przez prezydenta de Gaulle’a nakazujący 
mobilizację strajkujących górników francuskich.Dekret nakazuje górnikom powrót do pracy. W przeciw­nym wypadku, grożą im kary Pieniężne i areszt. Dekret wszedł w życie w dniu wczo­rajszym.Ultimatum rządowe nabie­ra mocy dla górników z de­partamentów północnych we wtorek, 5 bm.Już w poniedziałek zarów- no w Lotaryngii, jak do de­partamentów północnych przy były silne oddziały żandar­merii w pełnym rynsztunku

bojowym. Fakt ten zaostrzył nastroje antyrządowe wśród górników. Komitety strajkowex żywa ją walki.Według strajkuje do kontynuowaniaoceny Agencji UPI, obecnie około 200

Targach Lipskich

Uznanie dla polskiej 
ekspozycji

tysięcy górników. Popiera ich ponad 500 tys. robotników pra cujących w innych znacjona- lizowanych przemysłach.W Zagłębiu Lotaryngii po­mimo ultimatum rządowego 96,3 proc, górników kontynuo­wało w poniedziałek strajk. W Zagłębiu Dauphine strajk jest stuprocentowy.
Wielkie centrale związkowe — 

Powszechna Konfederacja Pracy 
(CGT), Chrześcijańskie Związki 
Zawodowe (CFTC), Force Ouv- 
riere, Federacja Pracowników 
Oświaty i Krajowa Unia Studen­
tów Francuskich proklamowały 
w odpowiedzi na „nowy zamach 
gaullizmu przeciw swobodom de-

Ich przyjaźń narodziła się w walce
Wzruszające spotkania na uroczystości XX-lecia ZWM w Poznaniu

Wielkopolskie uroczystości XX-lecia Związku Walki 
Młodych osiągnęły punkt kulminacyjny. W poniedziałek, 
w Operze im. St. Moniuszki odbyła się wojewódzka akade­
mia, na którą przybyła liczna grupa byłych ZWM-owców 
(organizujących ZWM i działających w Wielkopolsce) ze 
wszystkich niemal krańców Polski.Spotkali się ludzie o 18 łat starsi od tamtych niezwykle silnych w przeżycia czasów. Co krok — zanim rozpoczęła się uroczystość — widziało się wzruszające powitania 1 uści­ski. Zewsząd płynęły wspom­nienia przyjaźni zawartych jakże często w trudnej walce.Wzruszeń nie brakowało tak że w czasie samej akademii. 

Szczególnie utkwiła wszystkim 
uczestnikom w pamięci chwila 
wręczania kwiatów rodzicom 
pomordowanych przez reakcję 
poznańskich ZWM-owców — 
Stachowiaka i Urbankowskie­
go.Rzęsiste oklaski rozległy się, gdy witano na sali bliskich 
współpracowników Hanki Sa­
wickiej i Janka Krasickiego — rodzeństwo Danutę i Jana Tar- 
łowskich.

Akademię rozpoczęło słowo wstępne, które w imieniu Wo­jewódzkiego Komitetu Obcho­du XX-lecia ZWM wygłosił I sekretarz KW ZMS — J. Pa­
wlak. Powitał on gości akade­mii — sekretarza KW PZPR — 
J. Olzaka, sekretarza KW i I sekretarza KM PZPR — Cz. 
Kończaia, I sekretarza KC ZMS — M. Renke, wiceprze­wodniczącą Prezydium RN m.Poznania

Następnie przewodnictwo a- , kademii objął pierwszy prze­wodniczący ówczesnego ZW ’ ZWM — red. Jerzy Karpiński, ; a okolicznościowy referat wy­głosił przewocniczący ZW ZMW — St. Walendowski.Po referacie nastąpił uroczy­sty moment wręczenia zasłu­żonym organizatorom ZWM ’ złotych (4), srebrnych (13) i brązowych (3) odznak im. Jan­ka Krasickiego oraz Honoro-wych Odznak m. (11). Poznania
Wł. Klawiter,przedstawicieli ZSL, SD, Woj­ska Polskiego.

Część oficjalną zakończyła Międzynarodówka.W drugiej części na scenie Opery występował chór mię­
dzyuczelniany, Zespół Wielko­
polska oraz zespół estradowy

Zaprzeczenie 
władz syryjskich Jak podają agencje zachod­nie, w oficjalnych kołach sy­ryjskich zaprzecza się pogło­skom „sfabrykowanym w Kai­rze”, według których zbunto­wały się pewne jednostki sy­ryjskie.W doniesieniach tych nie ma ani źdźbła prawdy — twierdzi się w Damaszku. (PAP)

Marynarki Wojennej. (jm)

Odpo wiedź Sejmu PRL na ‘propozycje 
Kongresu Stanów Zjednoczonych Meksyku

W dniu 4 marca 1963 roku marszałek Sejmu Czesław Wy- 
cech przyjął charge d’affaires Stanów Zjednoczonych Me­
ksyku Fernando Elias Calles, któremu wręczył odpowiedź 
Sejmu PRL na apel Kongresu Stanów Zjednoczonych Me­
ksyku. Czytamy w niej między innymi:

Nowe prowokacje 
bazy w GuantanamoMinisterstwo Rewolucyj­nych Sił Zbrojnych Kuby ogło siło dwa komunikaty w spra­wie 'kolejnych prowokacji do­konanych w dniach 27 i 28 lu­tego br. z terenu amerykań­skiej bazy wojskowej w Guan­tanamo w stosunku do kubań­skiej straży granicznej.Jak stwierdzają komunika­ty. w środę, 27 lutego, o go­dzinie 18 jeden z żołnierzy a- merykańskich oddał ze swego posterunku serię strzałów w kierunku terytorium kubań­skiego i ostrzelał posterunek kubański.Następnego dnia dwie gru­py pijanych żołnierzy piechoty morskiej USA wywołały no­wą strzelaninę, zagrażającą życiu pełniących straż żołnie­rzy kubańskich. (PAP)

ótart na Znicza
Start do jednego z biegów nar­
ciarskich zorganizowanych w la­
sku golęcińskim przez Komisję 
Sportową Federacji Budowlani. 
O biegach tych piszemy na słr. 2

Fot. — K. Przychodzki

Sejm Polskiej Rzeczypospoli­tej Ludowej z uznaniem i z pełną aprobatą wita apel Kon­gresu Stanów Zjednoczonych Meksyku z 13. 11. 1962 roku na rzecz międzynarodowego pokoju, rozbrojenia światowe­go i zakazu doświadczeń ato­mowych, przeprowadzanych w celach wojennych, skierowany do parlamentów, zgromadzeń ludowych lub organów usta­wodawczych wszystkich kra­jów i wyraża pełną i całkowi­tą solidarność z jego treściąW pełni podzielamy wasz po gląd, że pokój świata i życie ludzkie nigdy dotychczas nie były tak zagrożone. Dlatego też w obecnej sytuacji jedność działania narodów na rzecz pokoju jest bardziej konieczna niż kiedykolwiek.Muszą być przede wszystkim uszanowane zasady współży­cia międzynarodowego — tak, aby każdy kraj mógł swobod­nie dokonać wyboru ustroju społeczno-politycznego i sa­modzielnie decydować o swym losie.W zakończeniu Sejm PRL pro testuje przeciwko antypokojo- wej działalności imperialistycz nych sił zimnowojennych oraz wyraża przekonanie, że mimo przeszkód, wznoszonych na drodze do odprężenia, zatrium­fuje zdrowy rozsądek i wola pokoju, a narody wkroczą na drogę rozbrojenia. (PAP)

Spotkali się po kilku latach. Tro­
chę wspominali dawne czasy, o- 
powiedzieli sobie parę nowych 
dowcipów, przyrzekli częściej się 
spotykać. Od lewej mjr Henryk 
Sitarek, red. Zenon Karpiński, 
Henryk Kaczmarek (ongiś prze­
wodniczący ZM ZWM), mjr mgr 
Kazimierz Wicik i dyr. Henryk 

Andrzejewski.
Fot. — K. Przychodzki

Na rzekach Wielkopolski

Ostre pogotowieSłużba przeciwpowodziowa bacznie śledzi stan wody w rzekach naszego wojewódz­twa. Pomimo ocieplenia, stan ten utrzymuje się w zasadzie na równym poziomie. Jak się dowiadujemy, Wojewódzki Ko mitet Przeciwpowodziowy na dal prowadzi przygotowania dla ochrony ważnych obiek­tów. Dotyczy to m. in. zagłę­bia konińsko-tureckiego. Osta tnio specjalna komisja spraw dziła stan zabezpieczenia prze ciwpowodziowego ważnych obiektów w tym rejonie. Wy­dano kilka zarządzeń w celu: obniżenia lustra wody i stwo rżenia dodatkowej retencji na jeziorach kanału Warta—Go- pło i obniżenia lustra wody na jeziorze Gopło.
Wczoraj Wojewódzki Komi­

tet Przeciwpowodziowy wydał 
polecenie rozpoczęcia akcji 
kruszenia lodów w rejonach 
mostów strzeżonych.Od wczoraj WKP wprowa­dził dyżury w godzinach od7 do 21, cyjnym gradzka dajemy Ośrodka

w Ośrodku Dyspozy- (Poznań ul. Stalin- 18). Przy okazji po- numery telefonów Dyspozycyjnego Wo-jewódzkiego Komitetu Prze­ciwpowodziowego: 510-71 orazkoleiowv 13-32, godzi-nach od 8 do 15 dodatkowo dzwonić można pod numer 541-29. (mi)

o
Rekordowe osiągnięcia 

Kurowa i GorzycCzytamy często informacje rezerwach produkcyjnychw rolnictwie. To nie są puste słowa. Wczoraj np. wpłynęty do redakcji dwa meldunki z dwóch spółdzielni produkcyj­nych — z Gorzyc i Kurowa w pow. kościańskim.Przedstawiono nam ciekawe i bardzo wymowne liczby bi­lansowe. Warto, by wszyscy rolnicy z nimi się zapoznali. A więc plony czterech zbóż z hektara w obu gospodar­stwach wynoszą 35 kwintali ziemniaków — 306 q burakówcukrowych 376 q, średniroczny udój mleka od krowy 3.300 litrów. Dochód ogólny — 3.440 tys. zł, w Gorzycach i 3.250 tys zł w Kurowie, do­chód z 1 ha — 9 tys. zł w Gorzycach, 8 tys. zł w Ku­rowie, fundusz niepodzielny (inwestycje) na 1 ha — 2.8C0 zł w Gorzycach i 2.550 zł w Kurowie. Produkcja towaro­wa (sprzedaż płodów rol­nych) z 1 ha — po 12 tys. zł w obu spółdzielniach. Wartość dniówki obrachunkowej kolej­no — 116 i 115 zł.Obie spółdzielnie gospoda­rują na obszarach powyżej 300 ha. (kj)

3 bm. rozpoczęły się w Lip- sku Wiosenne Międzynarodo- e Targi. W uroczystości ot- srcia wzięli udział przedsta- naiwyzszych władz hv t Z Przew<Jdniczącym Iz- y Ludowej, zastępcą prze­wodniczącego Rady Państwa T?. Dieckmannem i wicepre- mierami — w. Stophem i B. euschnerem oraz oficjalne iów T^e rządowe wielu kra- delegacji polskiej prze- dniczy wicepremier Euge- musz Szyr.T)0Puż.e uznanie spotkało eks- n P^ską, która należy do Tar ar^zi^ interesujących na ją ^ac^' Zwiedzający wyraża- alre- lę z Podziwem o polskich Donatach.

mokratycznym’ 15-minutowy
strajk solidarnościowy wszystkich 
ludzi pracy w całej Francji. Par­
tie komunistyczna, socjalistyczna, 
PSU i radykałowie popierają w 
swych oświadczeniach tę akcję.

Solidarność strajkującymi
górnikami ogłosił również biskup 
Arras. Górnikom towarzyszy sym 
patia przytłaczającej większości 
społeczeństwa francuskiego.

PAP

POGODA
Jak podaje PIHM — w dniu 5 

bm. przewiduje się zachmurzenie 
duże i miejscami większe przejaś­
nienia. Temperatura minimalna od 
minus 8 st. na południowym wscho 
dzie do minus 3 st. i minus 6 st. 
na pozostałym obszarze, maksy­
malna odpowiednio od minus 4 
st. do zera i plus 2 st. Wiatry 
słabe z kierunków północno-za­
chodnich i zachodnich.

82,3 min. zł zebrano 
w styczniu na SF8SW styczniu br. zebrano na SFBS ogółem 82.300 tys. zł. Od początku akcji społeczeń­stwo ofiarowało na budowę Szkół Tysiąclecia 4.825 min. złotych.W styczniu br. nastąpił „wzrost wpływów pieniężnych na SFBS w porównaniu z ana logicznym okresem roku ub.Dobre rezultaty mają m. in. województwa: opolskie (ze­brano tam ponad 4.500 tys. zł), poznańskie (ponad 4.200 tys. zł) i białostockie (około 2.600 tys. zł). (PAP)
Niejawne posiedzenie 
Komitetu 18 PaństwW dniu 4 marca odbyło się pod przewodnictwem delega­ta Brazylii — de Melo Franco niejawne posiedzenie Komi­tetu Rozbrojeniowego 18 Państw. Przedmiotem obrad była sprawa zakazu prób z bronią nuklearną. Komitet po stanowił nie publikować ko­munikatów o przebiegu posie dzenia.Następne posiedzenie wy­znaczono na środę, 6 marca.

PAP,



Poznańscy Tanrpari

„Wyciśnięte** 
megawaty

Elektrownia poznańska dostar­
cza miastu 63 megawaty, zuży­
wając kolosalną ilość paliwa — 
węgla kamiennego. Elektrownia 
„Konin” od pewnego czasu do­
starcza dodatkowo 36 megawa­
tów, uzyskiwane na węglu bru­
natnym. Nie licząc korzyści, wy­
nikających z otrzymania dodat­
kowej energii elektrycznej, „wy­
ciśniętej” ze słabych maszyn — 
36 konińskich MW oznacza o- 
szczędność 22 tysięcy ton węgla 
kamiennego rocznie. Węgla — 
którego tak potrzebują inne dzia 
ły naszego przemysłu i handlu. 
Takie są ekonomiczne rezultaty 
pewnego pomysłu usprawniają­
cego pracę elektrowni w Ko­
ninie.

Opracowała go grupka zapa­
leńców, którym nieobca jest 
najnowsza wiedza techniczna i 
troska o dobro gospodarki: inż. 
Franciszek Chmiel, tnż. Józef Ha- 
rasimczuk, dr inż. Zenon Turek, 
dr inż. Jerzy Wieczorek, inż. Ka­
rol Kodym. Wszyscy otrzymali 
poznańską i wojewódzką nagro­
dę zespołową w dziedzinie te­
chniki i przemysłu właśnie za to 
usprawnienie.

Na czym ono polegało? Kie­
rownicy elektrowni „Konin” — 
inz. inż. Chmiel i Harasimczuk 
zauważyli, że oba czeskie turbo­
zespoły o mocy 55 MW mają 
me wykorzystane zawory regula­
cyjne i małe ciśnienie w komo­
rach kół regulacyjnych. Postano­
wili „wycisnąć" z maszyn ich ufa 
joną moc. Udało się, uzyskali 6 
MW. Wtedy przyszła kolej na 
trzy polskie turbozespoły. Współ 
nie z fachowcami , „Zamechu" 
(dr inż. Z. Turek), „Dolmelu” 
(dr inż. J. Wieczorek) oraz pra­
cownikiem Zakładów Energety­
cznych Okręgu Zachodniego 
(inż. K. Kodym), usprawnili pracę 
turbozespołów, „dodając" im 
moc 30 megawatów.

Pomysł znalazł zastosowanie 
w produkcji seryjne}, zakładów 
wytwarzających ciężki przemysł 
energetyczny, m. in. na eksport. 
Więc bijmy brawo inicjatorowi. 
Któremu? Wszystkim nagro­
dzonym. (zs)

Poparcie dla idei pokojowego współistnienia
KomuniLai polsko-laofański (Sdaiaa premiera na Dębcu

Mimo ocieplenia 
- kłopoty w komunikacji 
Mimo że słupek rtęci wyraźnie 

podskoczył w górę, komunikacja
nadal boryka się kłopotami.
Ostatniej doby na terenie całego 
kraju, z wyjątkiem województw 
północnych, wystąpiły opady śnie­
gu. Równocześnie w wojewódz­
twach kieleckim, krakowskim, po­
znańskim i wrocławskim zanoto­
wano zamiecie śnieżne.

W związku tym na trasach
utknęły, na szczęście na krótko, 
24 pociągi. Trasy oczyszczało 18 
pługów odśnieżnych. Przy trans­
porcie śniegu ze stacji zatrudnio­
no 22 pociągi gospodarcze.

Wskutek opadów nastąpiło pogor 
szenie sytuacji na drogach. Do ak 
eji odśnieżnej i walki z gołoledzią 
skierowano 440 pługów, 400 ciąg-
ników. piaskarek spychaczy.
Przy odśnieżaniu tras pracowało 
18 tys. osób, w tym ok. 2 tys. w 
czynie społecznym. (PAP)

Komunikat opublikowany na zakończenie wizyty jaką 
w dniach od 1—4 marca złożył w Polsce król Laosu Sri 
Sarang Yatthana w towarzystwie premiera Phoumy i in­
nych osobistości laotańskich, stwierdza m. in., iż podczas 
odbytych rozmów strony wymieniły poglądy na lemat 
aktualnych problemów międzynarodowych oraz dwustron­
nych stosunków między królestwem Laosu i Polską Rze- 
cząpospolitą Ludową.Wychodząc z założenia, że najistotniejszą sprawą dijia dzisiejszego jest niedopuszcze nie do wybuchu światowej wojny rakietowo - jądrowej i utrwalenie pokoju w świecie, obie strony podkreśliły swoje poparcie dla pokojowego

Noty rządu NRD 
do mocarstw zachodnich
Agencja ADN donosi, że rząd 

NRD w notach do rządów USA. 
W. Brytanii i Francji, które wciąż 
jeszcze utrzymują reżim okupa­
cyjny w Berlinie zachodnim, jak 
najostrzej zaprotestował przeciw­
ko ponownej próbie stopniowego 
wcielenia Berlina zachodniego do 
NRF i podporządkowania go ju­
rysdykcji zachodnioniemieckiej. 
Dążenia te znalazły ostatnio wy­
raz w zachodnio-berlińskiej usta­
wie o sądownictwie, która prze­
widuje poddanie sędziów zach-od- 
niobemli&skich władzy dyscypli-

współistnienia, i rozwiązywa nia kompromisów. Utrwalenie pokoju światowego wymaga rozwiązania problemu po­wszechnego i całkowitego roz brojenia.
Obie strony wyraziły pogląd, że 

utworzenie stref bezatomowych w 
różnych rejonach świata mogłoby 
stanowić krok przyspieszający 
osiągnięcie powszechnego i całko-

traktatu pokojowego z Niemcami 
i uregulowania sytuacji Berlina 
zachodniego.

Król Laosu przekazał narodowi 
i rządowi polskiemu podziękowa­
nie za wkład w dzieło osiągnięcia 
porozumienia na konferencji ge­
newskiej w sprawie Laosu. Stro­
na polska zapewniła, że „rząd 
Laosu w swej polityce pokoju i 
neutralności może zawsze liczyć 
na pomoc, współpracę oroz popar 
cie rządu i narodu polskiego”.

W zakończeniu obie strony wy­
raziły zadowolenie z dotychcza­
sowego rozwoju stosunków mię-
dzy Laosem a Polską stwier
dziły, że istnieją możliwości ich 
dalszego rozszerzenia w interesie
międzynarodowej współpracy,
współistnienia i pokoju. (PAP)

witego rozbrojenia stworzyć
atmosferę odprężenia w stosun­
kach międzynarodowych.

W interesie utrwalenia pokoju, 
obie strony wypowiedziały się za 
niezwłocznym zakazem prób ato­
mowych, wycofaniem obcych sił 
zbrojnych z terytoriów wszyst­
kich suwerennych państw oraz za 
zawarciem paktu o nieagresji 
między dwoma głównymi ugru­
powaniami wojskowymi.

Wskazując, że pomyślne rozwlą 
zanie problemu laotańskiego, mo­
że służyć jako przykład rozwiązy­
wania problemów międzynarodo­
wych drogą rokowań, obie strony

Sukces „słowików" 
w Carnegie HallPo kilkunastu dniach podró­ży po wschodnich stanach USA i •występach w Spring-field-Chickobee. Hartford,

stwierdziły, i 
przestrzeganie 
sypnatariuszy

nieodzowne jest 
przez wszystkich
Układów

skich, gwarantujących
Genew- 
neutral-

namej instancji 
mieckich.

Rząd NRD w

zachód naomc-

swolch
stwierdza z naciskiem, że

notach 
urze-

czy wistnienie wspomnianej usta­
wy bałoby pod każdym względem 
bezprawne i stanowiłoby poważną 
prowokację. Rząd NRD daje wy­
raz oczekiwaniu, że rządy trzech 
mocarstw zachodnich podejmą nie 
zwłocznie wszelkie kroki, aby nie 
dopuścić do wprowadzenia w ży­
cie odnośnych postanowień zacho­
dnio - berlińskiej ustawy o sądów 
nictwic. (PAP)

ność i niepodległość Laosu.
Obie strony wyraziły również 

poparcie dla ostatecznej likwida­
cji kolo«ia’izmu oraz dla propo­
zycji księcia Sihanouka w spra­
wie zawarcia umowy międzyna­
rodowej o zagwarantowaniu neu­
tralności i niepodległości Kambo­
dży.

Komunikat podaje następnie, iż 
strona laotańska z zainteresowa­
niem zaznajomiła się ze stanowi­
skiem Polski w sprawie zawarcia

Nasze niepokoje

Około 7 tysięcy osób przybyło na dębiecki stadion, by zobaczyć 
pierwszą jedenastkę Lecha w meczu o Puchar Polski. Ważny 

mecz wykazał dobrą formę kolejarzy.

Concord, Albany i Scranton — chór Poznańskiej Filharmonii pod dyr. S. Stuligrosza powró­cił do Nowego Jorku.W niedzielę, 3 bm. chór wy­stąpił w Carnegie Hall. Ogromna ta sala, licząca miejsc i goszcząca najwybitniejszych świata, wypełniona około 3000 zazwyczaj artystów była do-

Zwycięstw^ 4:1 (2:0) nad silnym 
zespołem szczecińskiej Pogoni ka­
żę przypuszczać, że w decydują­
cych spotkaniach o mistrzostwo 
I ligi lechici mogą liczyć na dal­
sze, tak bardzo potrzebne punkty 
do pozostania w gronie najlep­
szych.

Maciejak dwykrotnie zmusił Frą- 
szczaka w bramce gości do kapitu­
lacji. Zdobywcami pozostałych 
bramek dla Lecha byli: Kaczma­
rek i Mikołajewski. Honorowy 
punkt dla pokonanych uzyskał 
eks-poznaniak Maślanko.

W najbliższą niedzielę dębieccy 
piłkarze zmierzą się w kolejnym 
meczu o Puchar Polski z Górni­
kiem Zabrze w Poznaniu na włas­
nym stadionie o godz. 11.

NAJLEPSI
WŚRÓD NAJMŁODSZYCH

Jeszcze raz w tym sezonie odby 
ły się w lasku golęcińskim zawo­
dy dla najmłodszych narciarzy, 
zorganizowane przez Federację 
Sportową Budowlani. Wśród startu 
iących chłopców i dziewcząt w 
kilku grupach, w wieku od 7—15 
lat zwycięzcami zostali: dziewczę­
ta: (7—10 lat) J. Zawieja, (11—12 
lat) E. Dylewicz, (12—13 lat) A. 
Ligocka, (11—15 lat) Emilia Dyle­
wicz; w konkurencji chłopców w 
tej samej kolejności roczników

— P. Cepel, P. Staniszkis, r. 
mowski, A. Rybkowski, W. jnr 
kowski i P. Dylewicz.

słownie do ostatniego miejsca.Występ chóru spotkał się z wyjątkowo serdecznym, a na­wet entuzjastycznym przyję­ciem ze' strony audytorium, a manifestacyjna owacja dla zespołu po zakończeniu kon­certu wykraczała daleko poza kurtuazyjną grzeczność. PAP
Rezolucja księży polskiego 

kościoła narodowegoZebrani na uroczystej aka­demii w Krakowie w dziesią­tą rocznicę zgonu organizato­ra polskiego narodowego kato­lickiego kościoła — ks. bisku- na Franciszka Hodura. kapła­ni i wierni kościoła polsko-ka tolickiego diecezji krakowskiej □odjęli rezolucję, w której wy powiadają się za programem Frontu Jedności Narodu i w pełni go pocieraia.
„Uczynimy wszystko w celu peł 

nej jego realizacji w naszym spo­
łeczeństwie” — głosi rezolucja.

„Wysoko cenimy naukowców i 
ich wielkie osiągnięcia, pragniemy 
jednak, aby służyły one dobru ca 
łej ludzkości — czytamy dalej w 
rezolucji. — Dołączamy swój głos 
do tych wszystkich, którzy apelu­
ją o zaprz.cstanie prób z bronią nu 
klearną i są za całkowitym jej zni 
szczenicm. Protestujemy przeciw 
zbrojeniu armii zachodnioniemiec- 
kieh odwetowców w broń atomo­
wą i termojądrową.

Świadomi obowiązujących praw 
etyki katolickiej, pragniemy się 
angażować w najbardziej aktualne 
zadania społeczne i narodowe. Dla 
tego z rządem Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej i z całym naro­
dem polskim stoimy i stać będz.ie 
my na straży nienaruszalności na­
szej prastarej, zachodniej granicy 

na Odrze i Nysie. (PAP)

Odzież na Targach
W sprawozdaniu z pierwszej 

giełdy odzieżowej, która odbyła
ogólnokrajowej wymiennej 
się ostatnio w Poznaniu

pisaliśmy, że z nadwyżek zapasów handlu wartości 660 min 
zł, sprzedano odzieży za 127 min zł. Reszta, wartości pra­
wie pół miliarda, pozostanie nadal w magazynach. Naszą 
opinię zdaje się potwierdzać najnowsza zapowiedź oferty 
przemysłu odzieżowego na niedalekie Targi Wiosenne.Państwowy przemysł klu­czowy przygotowuje na tę im­prezę towary wartości ponad 3,5 mld zł. Produkcja ta. prze­znaczona do kontraktacji na „Wiośnie - 63”, znajdzie się w sklepach w drugim półroczu br. Ogółem przemysł pokaże 1260. modeli odzieży damskiej, męskiej i dziecięcej, przezna­czonej na sezon jesienno - zi­mowy. Odzieży męskiej bę­dzie 321 wzorów, damskiej — 376.Najwięcej nowości zapowie­dzieli producenci w gardero­bie dziecięcej i młodzieżowej.Odpowiada to potrzebomrynku, który od dawna od-czuwa dotkliwy brakwyrobów. W odzieży dziecię­cej (269 modeli) szczególnie bogato będzie wyglądać ko­lekcja ubiorów typu sporto­wego. Wykorzystano tu (też zgodnie z wymogami klienta) tkaniny nisko procentowe weł niane. „zerowe”, bawełniane

impregnowane ortalionDzięki temu cena tej odzieży powinna być niższa niż do­tychczas. W grupie młodzie­żowej również uwzględniono szereg nowych tkanin oraz modeli. Wśród 394 wzorów nie brak będzie sukienek, ubrań, i okryć według najnowszych wymogów mody m. in. z do­datkami w postaci imitacji futra i skóry.Tliłe te zapowiedzi nieco nas niepoko:ą. Obawiamy się bowiem o losy owej półmi- liardowej masy bubli odzie­żowych. które nadal pozosta­łą w sklepach. Że będą to bu­ble — to już jest oczywiste, nikt nie kupi „starzyzny”, po nie obniżonych cenach. Rzecz w tym, iż owe „remanenty” mogą być hamulcem dla no­wych umów na Targach, że handel może mało kupować, aby wpierw pozbyć się swoich starych nadwyżek, które blo-
Linia Caracas Waszyngton

kują magazyny i wówczas niewiele gowvch nowości sklepach... (zs) konta. A z tych tar- ujrzymy w

Trójka młodych narciarzy, rwy

HOKEIŚCI GRUNWALDU 
BEZ PORAŻKI

Dwudniowy halowy turniej zie­
mnych hokeistów zgromadzi! sześć 
czołowych zespołów,' Polski. Najle­
piej zaprezentowali się zawodnicy 
Grunwaldu, którzy pierwszą elimi­
nację o mistrzowski* tytuł zakoń­
czyli bez porażki. Mają oni nak 
większe szanse utrzymania tej po­
zycji również po drugiej kolejce 
spotkań w najbliższą sobotę i nie. 
dzielę w Gliwicach. Pechowo po- 
wiodło się Warcie.

Oto wyniki drugiego dnia roz­
grywek: Siemianowiczanka — 
AZS Katowice 2:1, Grunwald P-ń 
— Semafor Wrocław 6:3, Sparta 
Gniezno — Warta P-ń 5:3, AZS — 
Grunwald 3:5, Siemianowiczanka 
— Warta 6:2, Semafor — Sparta 
2:2. Grunwald ma 10 punktów 
i prowadzi przed Siemianowiczan- 
ką i Spartą po 6 punktów, Wartą 
i Semaforem po 4 punkty i zeszło 
rocznym mistrzem halowym AZS 
Katowice bez punktów.

DWA MECZE PIĘŚCIARZY

W mistrzostwach ligi okręgowej 
pięściarze Sokoła z Piły pokonali 
rezerwy kaliskiej Prosny 13:7. Gór 
nik w Koninie podzielił się punk­
tami z Olimpią II Poznań. Wynik 
meczu 10:10. (tp)

Koszykarze Warty 
już w półfinale

Kolejna runda spotkań b mi­
strzostwo I ligi koszykówki męż­
czyzn wyjaśniła nieco sytuację w 
górnych rejonach tabeli. Warszaw 
ska Legia dzięki nikłej porażce ze 
Śląskiem ma już prawie zapew­
niony tytuł mistrzowski. Może ona , 
nawet przegrać jedno z trzech o- 
statnich spotkań ligowych, gdyż 
posiada korzystniejszy stosunek 
punktów z bezpośrednich spotkań 
ze Śląskiem. Poznański Lech po 
dwóch >zwycięstwach poprawił nie 
co swoją sytuację.

A oto wyniki i tabela:
Lech — AZS Gd. 89:68, AZS To-

cięzców jednego biegów
otrzymuje z rąk przewodniczą­
cego A. Sierszulskiego dyplomy 

oraz nagrody, (p)
Fot. — K. Przychodzki

Szczypiorniści ekstraklasy 
zakończyli mistrzostwa

Po raz czwarty z kolei zespół 
wrocławskiego Śląska zdobył ty­
tuł mistrza Polski w siedmiooso­
bowej piłce ręcznej mężczyzn. Je­
dyny przedstawiciel Poznania w 
1 lidze Grunwald uplasował się o- 
statecznie na 9 miejscu i pozosta­
łe w szeregach ekstraklasy.

A oto rezultaty ostatniej serii 
spotkań:

Śląsk — Sparta Kat. 27:18, Gwar 
dia Op. — AZS Kat. 11:16, AKS —
Zwierzyniecki 20:16, 
Pogoń Zab. 26:21, 
Spójnia Gd. 13:23, 
— Wybrzeże 20:15,

Iskra Siem. — 
Grunwald — 
Warszawianka

ruń Wybrzeże 82:72, ŁKS
Sparta N. H. 79:71, AZS-AWF - 
Wisła 82:58, Gwardia Wr. — Legia 
71:73, Śląsk — Polonia 79:52, Lech 
— Wybrzeże 78:72, AZS Toruń — 
AZS Gd. 104:54, ŁKS — Wisła 75:78,
AZS-AWF 
dia Wr. — 
Legia 71:67,

Sparta 79:57, Gwar-
Polonia 89:88, Śląsk -

Kat. 23:18,
Kat. 21:21,

Gwardia
Śląsk AZS
Op. — Sparta

Iskra Siem. — Zwierzy
niecki 13:13, Warszawianka — Spój
nia Gd. 21:16, Grunwald 
in 22:19.

— Wybrze

1. Śląsk Wrocław
2. Legia War.
3. Wisła Krak.
4. AZS - AWF
5. Wybrzeże Gd.

7. AZS Toruń
8. Lech Poznań
9. Polonia W

10. Sparta N. H.
11. Gwardia Wr.
12. AZS Gdańsk

20 
19 
n
28 
28
20 
20
20 
19
28 
20
28

36 
M 
34 
32 
29 
29 
28 
27 
25 
24 
20

1525:121!
1536:1281
1639:135#
1519:139#
1442:1405
1458:1525
1480:1448
1462
1374:136# 
1267:1449 
1447:1740 
1150:1732

Uzbrojona grupa studentów wenezuelskich ukra- 
dła 5 najcenniejszych obrazów francuskich mala­
rzy, eksponowanych na wystawie w stolicy kraju 
— Caracas. Aresztowani studenci, mieli przy sobie 
list, podpisany przez dowódców Armii Wyzwolenia 
Narodowego; zwraca się w nim uwagę na podjęcie 
przez obecny reżim szerokiej akeji przeciwko si­
łom, zwalczającym prezydenta Betancourta. Akcję 
policji wenezuelskiej przeciwko studentom wspo­
magają zarządy amerykańskich towarzystw nafto­
wych: dostarczają samochodów i innych środków 
łączności.

Kilku oficerów wenezuelskich opanowuje siłą 
statek „Ansoastegni” pragnąc jego załogę wymie­
nić na więźniów politycznych rządu Betancourta. 
Amerykański samolot wykrywa i pilotuje statek, 
wzywając go do powrotu.Powstńczy oficerowie nie 
poddają się; zdążają ku wybrzeżom Brazylii, gdzie 
jako uchodźcy polityczni uzyskują azyl. Statek 
wraca do Wenezueli: 10 członków załogi trafia do 
więzienia... .

Takie oto wydarzenia ostatnich tygodni zwróciły 
uwagę świata na fakt istnienia w Wenezueli zor­
ganizowanego ruchu oporu.

Walka przeciwko reżimowi Betancourta ma wie­
lorakie podłoże. Dochodząc do władzy (po 

obaleniu w 1958 r. dyktatury Jimeneza), obecny 
prezydent Wenezueli obiecywał krajowi rządy de­
mokratyczne; zapowiedział m. in. nacjonalizację 
przemysłu i szeroką reformę rolną.

Obietnicy nie spełnił. Wenezuela jest po USA 
głównym producentem ropy naftowej, ale władają 
nią nadał monopole amerykańskie; ropa stanowi 
95 proc. eksportu wenezuelskiego do USA. Naj­
większe bogactwo kraju jest zatem niejako włas­
nością Stanów Zjednoczonych AP.

Żądania chłopów nadal pozostały niezaspokojo­
ne. Własności obszarniczej nie naruszono, dając 
części rolników ziemie dotychczas nieuprawione 
(bez udzielenia pomocy w postaci np. kredytów 
lub maszyn).

Z koalicji, która powstała przeciwko dyktaturze 
Jimeneza, odpadły siły postępowe; m. in. partia 
Betancourta rozpadła się na trzy ugrupowania, z

których lewicowe i młodzieżowe odmówiły współ­
udziału w rz.ądach. W tym samym czasie rząd zde­
legalizował partię komunistyczną i lewicowe orga­
nizacje społeczne. Rozpoczęły się aresztowania i re­
presje. Betancourt chce więc za wszelką cenę pozo­
stać prezydentem do końca kadencji (grudzień 1963 
rok), co — jak na stosunki wenezuelskie — byłoby 
faktem bez precedensu w historii tego kraju.

Aby uniknąć losu poprzednich dyktatorów, Be­
tancourt sz.uka oparcia w Stanach Zjednoczo­

nych. Ostatnio udał się do Waszyngtonu, w cha­
rakterze „szefa rządu zagrożonego przez agentów 
komunizmu”. Zbrojne wystąpienia wenezuelskiej 
Armii Wyzwolenia Narodowego, grupującej patrio­
tyczne siły lewicy, Bej.ancourt określa jako dzia­
łanie „indywidualnych terrorystów, inspirowanych 
przez Fidela Castro”. Milczeniem pomija cele spo­
łeczne i narodowe ruchr oporu: nacjonalizację 
przemysłu, sprawiedliwi podział ziemi, uwolnie­
nie polityki i gospodarki wenezuelskiej od kontroli 
amerykańskich monopoli. Oskarża natomiast Kubę 
o usiłowania interwencji w Wenezueli.

Cz^ni to świadomie, pragnąc pozyskać pomoc 
rządu USA dla obrony własnych interesów. Stąd 
też wywodzi się główny efekt waszyngtońskich roz­
mów Betancourta: obietnica, że USA udzielą rządo­
wi Wenezueli wszelkiej pomocy w „dławieniu ko­
munistycznych zamieszek”.

Godzi się jednak przypomnieć, że podobnych za­
pewnień rząd amerykański nie szczędził także dyk­
tatorowi Jimenezowi, gdy Betancourt znajdował się 
w opozycji i przebywał na przymusowym wygna­
niu. W gruncie rzeczy Stanom Zjednoczonym cho­
dzi bowiem nie o los tego czy innego dyktatora, 
lecz o utrzymanie pod kontrolą bogactw surowco­
wych państw południowoamerykańskich.

Z tego względu USA popierają każdego szefa

EKSPERYMENT 
W ZARZĄDZANIU 

PRZEDSIĘBIORSTWEM
Minister Przemysłu Ciężkiego 

zezwolił Zakładom Wytwórczym 
Przyrządów Pomiarowych A-3 we 
Włochach na wprowadzenie eks­
perymentu w zakresie zarządza­
nia przedsiębiorstwem, które u- 
zyska znaczną samodzielność. U- 
trzymane będą dyrektywne wskaź­
niki wzrostu wydajności, udziału 
załogi w zysku, wysokości odpi­
sów amortyzacyjnych, podstawo­
wych asortymentów i funduszu 
na akwizycję. Wskaźniki planu 
produkcyjnego, funduszu płac, a- 
kumulacji, obniżki kosztów włas­
nych. postępu technicznego zakład 
opracowywać będzie samodzielnie. 
Miernikiem oceny pracy przed­
siębiorstwa będą ceny normatyw­
ne, oparup o czystą pracochłon­
ność. '

ROKOWANIA 
CHRL — AFGANISTAN

Rządy 
nowiły 
sprawie 
granicy

Chin i Afganistanu posta- 
prowadzić rokowania w 
oficjalnego wytyczenia 

między obu państwami.
(u)

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Janusz Marciszewski.

TABELA
1. Śląsk Wrocław
2. AZS Katowice
3. Sparta Katowice
4. Gwardia Opole
5. Spójnia Gdańsk
6. Wybrzeże Gdańsk
7. AKS Chorzów
8. Pogoń Zabrze
9. Grunwald

18. Iskra Siemian.
11. Zwierzyniecki Kr.
12. Warszawianka

22
38
31
29
24

rządu, który... narusza interesów monopoli
amerykańskich. USA występują zarazem przeciwko 
każdej sile społecznej, która sprzeciwia się ame­
rykańskiej penetracji.

Wenezuela jest jednym z tego przykładów.

GŁOS WIELKOPOLSKI redaguj 
Kolegium. Adres redakcji: Po­
znań, ul. Grunwaldzka Ul.Cen 
trala telef. 611-21 łączy wszystka 
działy Druk: Zakłady Graficzni

TKACZ im. M Kasprzaka P-8

22
22
22

22
22

22

22
21
28
16
15
14
11

588:395 
410:334 
439:359 
493:428 
370:354 
445:424 
453:480 
432:477 
381:455 
341:446 
363:422 
363:490

• Polska staje się coraz/ więk­
szym eksporterem latającego 
sprzętu. Nasze samoloty wyczy­
nowe i szybowce sprzeda jemy dc* 
ponad 20 krajów. Szczególnie po­
pularne są szybowce.

• Nasi kolarze-torowcy będą 
startować w bieżącym sezonie w 
długodystansowych wyścigach w 
Anglii, Francji, NRD, Dat/i 
CSRS, Rumunii i na Węgrzech. 
Obecnie kadrowicze przebywają 
na zgrupowaniu w Bułgarii.

Poznańskie zespoły w ekstrakla* 
sie koszykarek poniosły kolejne 
porażki. Największą niespodzian­
ką, to przegrana Lecha z broniącą 
się przed spadkiem Gwardią War­
szawa 55:61. Olimpia przegrała w 
Krakowie z Wawelem 60:74. O du­
żą niespodziankę postarała się P0 
lonia W-wa, która zwyciężyła mi­
strza Polski AZS AWF 54:49. Po­
za tym, AZS Wrocław wygrał ze 
Slęzą Wr. 50:41, a Wisła zwycię­
żyła ŁKS 63:47.

W tabeli prowadzi Wisła prze 
AZS AWF i Wawelem. Lech jest a, 
a Olimpia 7.

Wszystkie zespoły poznańskie 
startujące w lidze ośrodkowej ko­
szykówki mężczyzn odniosły osta 
niej soboty i niedzieli zwycięstwa. 
Już dzisiaj wiadomo, że ie,iną 
drużyn, które reprezentować be 4 
nasz okręg w półfinałowych roz­
grywkach o wejście do ekstrak a* 
sy, jest poznańska Warta. 7.ie 
nym koszykarzom serdecznie gra 
tulujemy sukcesu i życzymy Ja 
najlepszych wyników w następ­
nych spotkaniach.

Szczegółowe rezultaty 
wiają się następująco: AZS 
- Górnik Wałb. 70:61,. Olimpy 
P-ń — Slęza Wr. 72:55, Ostrovia 
Lechia Z. Góra 69:55, AZS 
Pogoń Wschowa 72:61, Warta > 
- Pogoń Prudnik 70:60, Olimpy 
P-ń — G-órnik Wałb. 79:o9, 
P-Ą — Slęza Wr. 69:63, AZS Wr. 
Lfechia Z. Góra 53:48, Ostrovia 
Uogoń Wschowa 75:68, Lec
P-ń — Pogoń Prudnik

TABELA

2. Olimpia
3. AZS Poznań
4. AZS Wrocław
5. Ostroyia
6. SIęza Wrocław

70:54.
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Koziołki**
—21—22—30—32 

(dod. 6)

8. Pogoń Prudnik
9. Kórnik Walb.

10. Lech II
11. Pogoń Wschowa

18
18
18
19
19
18
18
18
18
18
18

32
30
30
29
29
28
26
25
25
23
23

1282:1*25 
1240:1**2 
1201 ń*93 
1133:12*1 
1287:12*’ 
1164 ni23 
1139:1122 
1077:11*4 
1140:11*S 
idojtu80 
1027:U*5

Toto-Lotek
17 32

(dod. 29)
42 —43— 4F

Buks
Rumunia — Polska



Przed wyborami * 
Jo kolegiów (I) | PRÓBA OCENYMimo tych wszystkich osią­gnięć poziom orzecznictwa ko­legiów nie odpowiada w peł­ni stawianym im wymogom. Można się np. dopatrywać pe­wnych tendencji formalis- tyczno-biurokratycznych. Fakt ten szczególnie musi dziwić, skoro się zważy, że członko­wie kolegiów to ludzie pracu- że'„młodsza’siostra” Temidy społecznie, w instytucjima "szereg osiągnięć. Szczegół będącej realizacją zasady prze nie musi cieszyć zrozumienie - ... . . ..przez członków kolegiów tego, że ich działalność obok stoso­wania represji musi obejmo­wać profilaktykę. Zasada ta

Ostatnie wybory do ko­legiów karno-admini stracyjnych przy pre zydiach rad narodo­wych odbyły się w marcu i kwietniu 1959 roku. Obecnie kończy się ich czteroletnia ka dencja. W trakcie nowej kam panii wyborczej (marzec i kwiecień br.) warto pokusić się o ocenę dotychczasowej działalności kolegiów.Nie podlega dyskusji fakt,

zyskała już sobie prawo oby­watelstwa. Np. w ub. roku w Wielkopolsce zorganizowano około 1000 spotkań, na któ­rych członkowie kolegiów za­znajamiali ludzi z przepisami dotyczącymi najczęściej po­pełnianych wykroczeń. Poważ ne znaczenie wychowawcze miały również publiczne roz­prawy odbywające się w za­kładach pracy i ośrodkach wiejskich.Tego rodzaju akcja profilak tyczna w połączeniu z suro­wymi sankcjami za dokony­wane nagminnie wykroczenia (chuligańskie, drogowe i na tle alkoholowym) oraz z przy­spieszaniem postępowania (co zapobiega deprecjonowaniu się kary) doprowadziła do spadku liczby wykroczeń. W ubiegłym roku wielkopolskie kolegia rozpatrzyły 17.862 sprawy (w 1960 blisko 36 tys.) i nałożyły 107 tys. manda­tów (w 1960 — 170 tys.).Poprawa działalności kole­giów nastąpiła również w za­kresie trafności orzeczeń oraz w realizacji orzeczonych kar.

kazywania niektórych funkcji państwa - ludziom pracy. Inne grzechy „małej sprawiedliwoś­ci” polegają na lekceważeniu ustawowych zasad postępowa­nia (zwłaszcza prawa obwinio­nego do obrony), na słabej dy scyplinie uczestnictwa w po­siedzeniach oraz stale jeszcze nie&adawalającej znajomości przepisów. Ten ostatni man­kament powoduje, że trafność orzeczeń, mimo widocznej po­prawy, pozostawia jeszcze spo ro do życzenia. Świadczą o tym choćby decyzje kolegium Wojewódzkiego (organ II in­stancji). W 1962 r: wpłynęło tam 1371 spraw, przy czym tylko 45 procent zostało za­twierdzonych. Dodajmy jesz­cze, że na 575 spraw aż w 218 zostały uchylone w trybie nad zoru prawomocne orzeczenia.Kolegiom można również zarzucić nieumiejętność od­działywania na organa sporzą­dzające wnioski o ukaranie. Wnioski te niejednokrotnie są niedopracowane pod względem dowodowym (zdarza się np., że milicjant jest oskarżycie­lem i zarazem świadkiem). Zbyt mało jest również precy

zji w formułowaniu wniosków o ukaranie. Stąd też wiele orzeczeń uniewinniających i umorzeń.Omówione tu uchybienia mają swe źródło przede wszy­stkim w tym, że niemało jest członków kolegiów, którzy do pełnienia tak odpowiedzialnej funkcji nie mają odpowied­niego przygotowania, a na­wet... chęci. Podczas wyborów w 1959 roku wybrano — na terenie całego kraju — 23 tys. członków kompletów orzeka­jących. Z liczby tej do 1 stycz­nia br. ubyło 3200 osób — 40 proc, z przyczyn obiektyw­nych, a 60 proc, zostało odwo­łanych przez rady narodowe lub zrezygnowało. Tak więc blisko 2 tys. członków n i e potrafiło lub nie c h c i a ł o pełnić tej odpowiedzialnej funkcji. To niewątpliwie je­den z argumentów przemawia jących za tym, by zbliżające się wybory traktować szcze­gólnie wnikliwie i sumien­nie. W kolegiach muszą za­siadać ludzie najbardziej do te go odpowiedni. Nie można za­pomnieć/ że Właśnie w najbliż szej kadencji wzrośnie ranga kolegiów. Gotowe już projek­ty nowego ustawodawstwa karno-administracyjnego prze ■widują bowiem powierzenie kolegiom osądu szeregu czy­nów, które podlegają obecnie orzecznictwu sądów powszech nych. Kolegia mają również rozpatrywać sprawy o wykro czenia przeciwko przepisom prawa pracy. A więc wyższa ranga — ale i większe, trud­niejsze zadania.Jakich ludzi chcielibyśmy widzieć w kolegiach?Odpowiedź na to zasadnicze pytanie będzie treścią następ­nego artykułu z cyklu „Przed wyborami do kolegiów”...
MICHAŁ ŁUCZAK

inni
Niedzielne „Życie Warszawy" 

zamieściło obszerną informację 
o likwidowaniu przez stołeczne 
prezydia DRN zbędnych załącz­
ników. Podając szereg przykła­
dów zbędnych pism, zaświad­
czeń i podań, autor stwierdza:

„Likwidacja zbędnych, a obcią­
żających petenta załączników zo­
stała nakazana uchwałą Prezy­
dium Stołecznej Rady Narodowej 
z 20 listopada ub. roku, popartą 
i rozszerzoną uchwalą głośnej 
grudniowej sesji. Jednak realiza­
cja owych postanowień napotyka­
ła i napotyka znaczne opory i 
trudności. Początkowo próbowano 
wyeliminować zbędne załączniki 
nakazując stołecznym wydziałom 
ich weryfikację i wydanie odpo­
wiednich zarządzeń administracji 
dzielnicowej. Wydziały stołeczne 
nie znalazły jednak załączników 
niepotrzebnych. Wobec tego prze­
kazano tę sprawę do dzielnic i „na 
dole” — jak się okazuje — panuje

Likwidacja 
zbędngch 

papierków 
znacznie lepsza widoczność (spo-
łeczna) — wykryto dziesiątki ase­
kuranckich papierków”.

Ta „widoczność" pozwoliła 
Prezydium DRN Praga — 
Północ wyeliminować z obiegu 
prawie 40 załączników, a na Mo­
kotowie — 29. Tkwiące jednak 
tu i ówdzie opory zatwardziałych 
biurokratów przed likwidacją sze 
regu załączników spowodowały, 
jednak pewną rozmaitość w spo­
sobie załatwiania łych samych 
spraw w różnych urzędach dziel­
nicowych. Aby tej rozmaitości 
uniknąć, Komisja Administracji 
St. RN postanowiła ujednolicić 
„załącznikową" praktykę w ca­
łym mieście. Chodzi tu głównie 
o konfrontację argumentów, któ­
re w innych dzielnicach przema­
wiały za takim, a nie innym ogra 
niczeniem papierków.

Interesujący jest jeden szcze­
gół. Obliczono, że np. 40 załą­
czników zlikwidowanych w Prez. 
DRN Praga—Północ równa się 
około 50 tysiącom godzin daro­
wanych rocznie petentom.

„Życie” konkluduje:
„Po ujednoliceniu załącznikowej 

praktyki w dzielnicach rozpocznie 
się drugi etap walki z urzędową 
papierkojnanią. Władze stołeczne 
wystąpią z wnioskiem o weryfi­
kację załączników wymaganych od 
obywateli w urzędach niepodpo- 
rządkowanych Stołecznej Radzie 
Narodowej. Zaś w administracji 
stołecznej trwać będzie praca nad 
wyeliminowaniem dalszych jeszcze 
załączników, drogą jak najszersze 
go stosowania wymiany informa­
cji o petencie między zaintereso­
wanymi urzędami”.

Tyle z organu stołecznego. A 
u nas? „Głos' informował już, że 
Prezydium RN m. Poznania za­
mierza także zlikwidować pe­
wien procent załączników i po­
dań. Jesteśmy jednak skłonni 
twierdzić, że i w naszym mieście 
ten słuszny proces przebiega 
zbył wolno.

LEKTOR

Wartość jednej doby
marginesie zimy i sda^ysiyLi

Wszystko wskazuje na to, że tegoroczna zi­ma, a szczególnie nie typowy luty liczący 28 dni będzie nas drogo kosz­tować. Grubo więcej, niż je­den „brakujący” w kalenda­rzu dzień produkcji. Ile? Nikt nie jest jeszcze w stanie okre­ślić. Zwłaszcza, że po opano­waniu zimowego szturmu i j^- go wiosennych konsekwencji przyjdzie pora na nadrabianiestrat ' i jednak słowie kości i my się dnia. <
opóźnień. Aby sobie pobieżnie bodaj uzmy. o jakiego rzędu, wiel- wartości idzie, trzymaj ■ właśnie skali jednego Co oznacza dla kraju.

Lutowe porzekadło mówi coś o 
hutach. Dziennie produkujemy 
mniej więcej 250 tysięcy par obu­
wia, z tego ponad 100 tysięcy par 
ze skórzanymi wierzchami. Stra­
cony, lub zyskany dzień w prze­
myśle włókienniczym oznacza stra 
tę lub przyrost prawie 1 900 000 
metrów tkanin bawełnianych i ba- 
wełnopodobnych (wyobraźcie so­
bie ten perkalikowy dywanik pra­
wie dwa razy dłuższy niż Wisła 
od źródeł do ujścia), 230 000 me­
trów tkanin wełnianych i welno- 
podóbnych, prawie 300 000 metrów 
jedwabi.

Każdego dnia w roku ubiegłym 
nasz rodzimy przemysł metalowy 
i elektrotechniczny wypuszczał m. 
in. blisko 1 800 radioodbiorników

mierny wszystko, co w ciągn przeciętnej doby powstaje w Polsce w wyniku pracy milio­nów ludzi, w przemyśle i na Kolei, w rolnictwie i handlu — otrzymamy produkcję war­tości mniej ■więcej 1 000 000 000 złotych. Innymi słowy — każ­dego dnia toczy się w naszym kraju wielka gra. w której stawką jest miliard. Każdego, normalnego dnia.A cóż dopiero mówić o ta­kich dniach, gdy do zwykłych kłopotów przyłącza się śnieg, mróz, odwilż...
BOGDAN ZARZECKIdla nas wszystkich, przeciętny dzień normalnej, niezakłóco­nej produkcji? Poszukajmy odpowiedzi na to pytanie w ogłoszonym przed tygodniem komunikacie Głównego Urzę­du Statystycznego o realizacji planu za rok 1962.

Miliard żarówek, 
5 mostów i jeden pociąg

Dziennie zużywa się w na­szym kraju przeciętnie blisko 100 min. kilowatogodzin energii. Tyle, ile potrzeba aby przez godzinę mógł płonąć mi­liard 100-świecowych żarówek. I tyle zarazem, ab” przez 4 godziny mógł palić się takiż miliard 25-tek. Nic dodać i n-cująć z
Skoro 

dzienna 
wynosi

zawołania: Twoja ża-
już przy nich jesteśmy — 
produkcja stali w Polsce 
przeszło 21 tysięcy ton

Aby uprzytomnić sobie rozmiary 
tej góry metalu podajmy, że z 
wytapianej w ciągu jednego tylko 
dnia stali można by zbudować 
mniej więcej 5 takich mostów jak 
stołeczny Śląsko-Dąbrowski.Wielu rodaków, nawet wy­rwanych z głębokiego snu. wy recytuje bezbłędnie iż roczne wydobycie węgla sięga juz prawie 110 milionów ton. Czy zastanawialiście się jednak kie dyś nad tym. że liczbę tę two rzą codzienne porcje po prze­szło 300 tysięcy ton każda?

i radioli, 820 telewizorów, 
pralek, 220 lodówek.Nie licząc budownictwa dywidualnego, przybywa

1SUOin- Ośrodki
©

Polsce przez 24 godziny śred­nio około 800 izb mieszkal­nych. Budownictwo to zresztą osobny, frapujący rozdział. Mc że więc tylko na marginesie naszych "'nieskomplikowanych, szkolnych obliczeń dodajmy, że w szkolnictwie każdy dzień oznacza m. in. przyrost 12 no­wych izb lekcyjnych.
Stawka w grze: miliardOodaliśmy tylko parę po- * zycji z różnych dziedzin naszej gospodarki. Chętni in­formacji o tym, ile np. produ­kujemy dziennie mleka i mię­sa, mydła i papierosów — mogą uzyskać je sami, dzie­ląc liczby GUS-owskiego ko­munikatu przez liczbę dni w roku.Niemniej, warto się poku­sić o zebranie tego wszystkie go do jednego worka. Dane statystyczne mówią: jeśli weź
MSZE nozmi 

Spotkanie 
pod 

chmurami

telewizyjne FJHPonad 1800 wiejskich ko­mitetów Frontu Jedności Na rodu, które skupiają blisko20 w że ły
tys. aktywistów, działa regionie krakowskim. Du zainteresowanie wywoła-obecnie organizowane”przez nie .wiejskie ośrodki telewizyjne”. Eksperymen­talnie powstały one w czte­rech gromadach w których istnieją już tradycje zbioro­wego oglądania audvęji te­lewizyjnych. Słuchacze ośrod ków, zorganizowanych w świetlicach przesyłać będą m. in. pytania z zakresu in­teresujących ich zagadnień do wiejskiej redakcji telewi­zji i otrzymywać na nie przez „mały ekran”_ odpo- wiedzi. (Kt — pap)roni i dwóch jego, pomocni­ków „czatują” na dużą płytę, która szybuje w powietrzu, zawieszona u ramienia dźwi­gu. -Spojrzałem w dół. Brr... Lu­dzie jak mrówki, samochody, jak pudełka zapałek. Niebez-

Jakiego opiekuna? Przecież szkoła sama jest przede wszystkim opie­kunem, tych rzesz młodzieży, które w swoich murach uczy 1 wychowuje. A jednak i szkołę trzeba uczyć, trzeba ją także wychowywać, aby nie oderwała się od życia, od rozwoju gospodarki i techniki, od przemian po­litycznych, społecznych i kulturalnych naszego kraju i społeczeństwa.Więc zrodził się pomysł tworzenia ko- ynitetów opiekuńczych nad szkołami; w tej formie społecznej działalności szcze- SOlme zakłady pracy sprawują nad szko- opiekę. Wyraża się ona zresztą nie tylko w tym, o czym pisaliśmy wyżej, a więc w polepszaniu więzi szkoły z ży- ciem, lecz także w pomocy tych zakła­dów szkołom w wyposażeniu technicz­nym, dostarczeniu pomocy naukowych, czy ew. nawet telewizora lub radiood­biornika dla szkolnej świetlicy itp.Od rozpoczęcia tworzenia komitetów opiekuńczych minęły ponad dwa lata, idea komitetów opiekuńczych przyjęłaZdecydowana większość szkół ma luz opiekunów w zakładach pracy. I tak na początku bież, roku szkolnego pro­cent szkół podstawowych objętych pa­tronatem wynosił 85,9 (w 1961 r. — 53,8 Proc), liceów ogólnokształcących 93.2 ^^4), techników 100 (96), zasadniczych szkół zawodowych 98,4 (93,3), zasadni­czych szkół specjalnych 100 (66,6), przed- szkoli 76 (56,2) i zakładów kształcenia nauczycieli 92,3 (100). A więc tylko jedna Rędzina szkolnictwa notuje spadek, wszystkie inne zbliżają się do pełnego Ogarnięcia patronatami wszystkich szkół.Ogólne dane jak zwykle nie pokazują -So, gdzie dzieje się najlepiej, a gdzie ajgorzej. Gwoli sprawiedliwości godzi ,'C jednak o tym wspomnieć. Jeśli cho- 021 np. o szkoły podstawowe, to w po­

czyha tutaj napieczeństwo Chwieją sięAby przewieźć sam tylko wę­
giel trzeba załadować i wyłado-

kolejowych. Łącznie natomiast 
Polskie Koleje Państwowe ładują 
przewożą i wyładowują w cią- 
gu każdej statystycznej doby 
803,561 ton ładunków. Gdyby sfer- 
mowac z tego jeden pociąg — lo­
komotywa minęłaby już Lublin, 
a ostatnie wagony nie zdołałyby 
jeszcze opuścić Katowic.

Lutowe buty, telewizory 
i izby

Iistę „ciężkiej artylerii prze myślowej” można by cią­gnąć długo poprzez bli-ko 70 obrabiarek i 500 ton cynku. 40 traktorów i blisko 1600 ton nawozów sztucznych (w przeli czeniu na czysty składnik) — opuszczających codziennie na­sze fabryki. Sięgnijmy jednak również do lżejszych kalibrów produkcji.
i szkoła potrzebuje opiekunawiatach: Gniezno, Gostyń, Jarocin, Ka­lisz — miasto, Kościan, Międzychód, No­wy Tomyśl, Piła, Szamotuły oraz w dzielnicach Poznania: Grunwald, Jeży­ce, Nowe Miasto, Stare Miasto wszyst­kie szkoły mają swoich patronów. W Obornikach natomiast zaledwie 25,8 pro­cent szkół objęto opiekuństwem, w Kę­pnie 37,7 proc., w Środzie 50.8 proc., w Krotoszynie 53,1 proc., w Trzciance, 54,5 proc., w Słupcy 58,6 proc.Zakłady opiekunowie świadcząszkołom wiele usług oraz pomoc mate­riałowo - techniczną i finansową. W po­przednim roku szkolnym wyniosła ona ponad 8 milionów zł i wykazuje tenden­cję wzrostu. Po ws ta ją nowe formy współpracy, np. wspólne rozwiązywanie zagadnień dydaktycznych i społeczno - wychowawczych. Organizuje się zajęcia praktyczne uczniów w zakładach, inży­nierowie i technicy udzielają się w pro­wadzeniu szkolnych kół zainteresowań, udostępnia się uczniom laboratoria za­kładowe, wygłasza pogadanki, które orientują rodziców i młodzież w wybo­rze zawodu.Ta pozafinansowa współpraca odby­wa się nieraz z obopólną korzyścią. Przy kładem może być umowa, jaką podpi­sała kopalnia „Adamów” ze Szkołą Pod­stawową nr 1 w Turku. Kopalnia daje szkole 3 pogadanki o górnictwie, zaku­puje najlepszym uczniom książki i po­moce naukowe, organizuje wycieczkę do kopalni dla 120 dzieci. Młodzież szkolna natomiast posadzi na terenie kopalni 2 tys. drzew i krzewów. Nie jest to .je­dyny przykład takich umów w naszym województwie.

Rzecz w tym, aby formy współpracy między zakładem a szkołą wzbogacać, urozmaicać. Zakłady mogą przecież w szerszym stopniu zapoznawać młodzież z procesami produkcyjnymi i organiza­cją pracy (podczas wycieczek po zakła­dzie), udostępniać zakładowe łaźnie, świetlice, biblioteki, boiska, udzielać po­mocy lekarskiej lekarzy zakładowych, zabierać bezpłatnie na zakładowe ko­lonie letnie- (bywają miejsca niewyko­rzystane) itd. itp. Możliwości jest na­prawdę mnóstwo.Od pewnego czasu istnieje prayWKZZ Wojewódzka Rada Opiekuńcza nad Szkołami, oraz podobne rady w po­wiatach (niestety jeszcze nie we wszyst­kich). One mają upowszechniać doświad­czenia, koordynować opiekę, populary­zować dobre formy i metody współdzia­łania zakładów pracy ze szkołami. Rady zrobiły już dużo, mamy nadzieję, że je­szcze więcej zrobią.Najwięcej jednak zależy od samych zakładów pracy sprawujących opiekę, od ich kierownictw, rad zakładowych, organizacji partyjnych. Jeśli nie doce­niają one znaczenia tej opieki wówczas, oczywiście, niewiele da się zrobić. Co­raz rzadsze są na szczęście przypadki zupełnego niezrozumienia roli patrona­tu. Być może, w tym roku doczekamy się stuprocentowego objęcia opiekuń­stwem wszystkich szkół w naszym wo­jewództwie, co szczególnie dla szkół w małych miasteczkach i na wsiach, oder­wanych od postępu technicznego i głów­nego nurtu przemian, ma kapitalne zna­czenie.
JAN SOŚNICKI

* » ;

Trzeba przebyć prawie 300 stopni, zanim trafi się do Wacława Jaro- niego, który wraz z kil­koma ludźmi pracuje na 14 piętrze. Właściwie trudno tu­taj mówić o piętrach. Stalowy szkielet wieżowca w pobliżu tramwajowej pętli przy ul. Dąbrowskiego w Poznaniu — przypomina niewykończoną halę fabryczną, a może wieżę wyciągową w kopalni, ale nie przyszły dom mieszkalny. Kon strukcja jego waży zaledwie 147 ton i sprawia wrażenie tak lekkiej, że podziw bierze, iż udźwignie jeszcze murowane ściany, instalacje, a później meble i ludzi.
— Po wykończeniu — poin­formował mnie kierownik bu-dowy 

około 
przy 
nych

— gmach będzie ważył 
1800 ton, podczas gdy 

zastosowaniu tradycyj- 
materiałow ciężar do-

chodziłby do 4200 t.Po wykończeniu., otwartą zewsząd Na razie .budowlę”przewiewa zimny wiatr. Im wyżej tym większy wiatr. Pro wizoryczne poręcze chwieją się przy silniejszym oparciu ręki. Na ostatniej platformie z kilku stron bije blask spa­walniczych aparatów. Spawa­cze, umocowani pasami, przy­lgnąwszy do pochyłych stro­powych belek, łączą prefabry­kowane elementy. Wacław Ja-

każdym kroku.pod butami prowizorycznie u- ioźone tu i ówdzie płyty. Wy­starczy jakiś nieostrożny ruch, lub silniejszy podmuch wia­tru...
— Uwaga! Jaroni podał sy­gnał dźwigowemu, po czym przj stanął na chwilę w ocze­kiwaniu na następne’, po­wietrzne dostawy.

— To niebezpieczna robot* —
rzuciłem. — A pana 
nieraz nie obleci?Wejrzał na mnie i nął się.

— Nie. Jakoś się

tak strachuśmiech-
człowiek.

przyzwyczaił. Pracuję przecież 
w „Mostostalu” od 12 lAt. 
Montowało się rożne rzeczy: 
mosty i urządzenia. Rozbiera­
łem uszkodzone konstrukcje, 
hangary, przęsła.Mówi mało, prawie niechęt­nie. Co tam stare wspominać. Pracował u niemieckiego go­spodarza w okolicy. Szczecina przy wywożeniu drewna z la­su. Potem to? Ano wrócił do kraju, służył w Wojsku Pol­skim, a po zwolnieniu poszu­kiwał pracy.

— Zgłosiłem się wtedy — mówi — do „Mostostalu”, któ­
ry potrzebował ślusarzy. Ro­
boty monterskie spodobały mi 
się i tak juz zostałem. Najbar­
dziej dokuczają zimy, zwłasz­
cza ta ostatnia, kiedy trudno 
na budowie przez parę godzin 
wytrzymać. Panie, co się tu 
działo, jak zaczął świstać 
wiatr i zamiatać śniegiem. By­
ło ślisko, niebezpiecznie, Że­
lazne konstrukcję, przymar- 
zały.

— Przez ten mróz zabrakło 
do ukończenia montażu 10 dni 
— dorzucił stojący obok mistrz 
Kazimierz Stażewski.

— A tak — potwierdził Ja- roni — ale teraz lada dzień 
koniec i ruszą murarze.Rozmowa zeszła na temat prywatnego życia.

— Mieszkam wraz z żoną i 
dwoma synami w Luboniu — opowiadał. — Jak jest ciepło, 
lubię wyjeżdżać motorowerem 
do lasu, najchętniej w okolice 
Osowej Góry. Mój 8-letni syn 
też lubi takie wypady i twier­
dzi, że będzie w przyszłości 
leśniczym.

— Wacek — informują jego współtowarzysze — to dobry 
fachowiec i kumpel. Potrafi 
robotę machnąć na medal.Rozmawiał: B. L.



MUZYKALNYM POZNANIU

Tam gdzae 
wzrok nie sięga TELEWIZJA W KOSMOSIE
Mickiewiczowski apel, by sięgać tam, „gdzie wzrok nie sięga” dzisiejsza nau­ka z powodzeniem wpro­wadza w życie. Sfotografowano odwrotną stronę Księżyca, u-zyskano nowe informacje oplanecie Wenus, a obecnie o- czekujemy nowej sensacji — być możte otrzymamy wkrótce zdjęcia odległej o miliony kilo metrów planety noszącej gro­źne imię Mars.

Kosmos na ekranić

Ruszyły koncerty

P
o okresie martwoty, spo­
wodowanej przedłużający­
mi się mrozami, poznań­
skie życie muzyczne za­

czyna znów nabierać rozmachu. 
Wspomnijmy koncert Państwowej 
Filharmonii, który odbył się jako 
część artystyczna po uroczystej 
sesji rad narodowych wojewódz­
twa i miasta. Wystąpili tu z or­
kiestrą znani artyści: J. Kali­
szewska (skrzypce) i A. Hiolski 
(śpiew). Lecz szczególną uwagę 
zwróćmy na Jana Jańskiego, gra­
jącego „Andante i Poloneza Es- 
dur” Chopina. Młody solista za­
powiada się jako poważna silą 
koncertowa, artysta, który powi­
nien mieć na estradach więcej 
do powiedzenia. Dyrygował Z. 
Szostak, prowadząc Karłowicza 
(Odwieczna pieśń) i Glinkę (uwer­
tura „Rusłan i Ludmiła”). Ten 
sam (ale rozszerzony) program 
symfoniczny powtórzono na pier 
wszym — po dłuższej przerwie — 
wieczorze Filharmonii. Teraz. 
Hiolski, jako jedyny solista, śpie­
wał Bairda „Cztery sonety”. Przy 
pulpicie dyrygenckim Z. Szostak, 
któremu szczególnie należy po­
dziękować za ostatnio rzadziej 
słuchanego u nas Karłowicza.

Odnotujmy jeszcze, cieszący się 
frekwencją słuchaczy, koncert 
kameralny PTM im. Wieniawskie­
go, poświęcony utworom Bacha, 
obszerny i bardzo urozmaicony 
jrogram odtworzyli wyborni so- 
iści poznańscy: Z. Brenczówna, 

J. Kaliszewska i E. Statkiewicz

AĄ we „fotografie stulecia” przedstawiające niewi­doczną z Ziemi półkulę Księ­życa przekazane zostały na Ziemię z pokładu „Łunnika 3” — za pomocą telewizji. Był to bodaj pierwszy przykład prak tycznego wykorzystania tele­wizji w opanowaniu przestrze ni kosmicznej. Działo się to w październiku 1959 r. A w niecały rok później, uczeni ob serwowali na ekranach telewi zorów zachowanie się dwóch psów, Biełki i Striełki wT cza­sie startu rakiety, wchodzenia na orbitę i w różnych etapach lotu orbitalnego. Był to pierw szy i udany eksperyment prze kazywania z Kosmosu obrazu ruchomych obiektów.Dwa łatą później — w sierp niu 1962 roku — mogliśmy już na ekranach własnych telewi­zorów obserwować powolne ruchy radzieckich kosmonau­tów A. Nikołajewa i P. Popo­wicza, kiedy w stanie nieważ­kości szybowali na swych sta­tkach po orbitach odległych o setki kilometrów od powierz cłini naszej planety.

mosferą. Są one niezbędne dla wielu gałęzi nauki, a przede wszystkim dla astronomii, as­trofizyki, meteorologii, geofi­zyki.Wiadomo, że atmosfera ziemska stanowi poważną przeszkodę ula obserwacji as­tronomicznych. Nie tylko za­trzymuje poważną część pro­mieni biegnących do nas z przestrzeni kosmicznej, ale wypacza i załamuje promie­nie światła. Zmniejsza to ja­skrawość widzianego obrazu, zamazuje kontury teleskopo­wych zdjęć.Umieszczone poza atmosfe­rą obserwatoria, wyposażone w teleskopy iototelewizyjne, umożliwią obserwowanie ciał niebieskich w ich czystej, nie­skażonej postaci. Można tam stosować znacznie większe po- większenia i bez obawy za­kłóceń fotografować ciała nie­bieskie przy znacznie dłuższej ekspozycji. Na czarnym tle ko smicznego nieba można otrzy­mać wyraźne i ostre zdjęcia. I wreszcie owe kosmiczne ob­serwatorium można wysłać w pobliże badanych planet dla dokonania zdjęć z bliska. Pró­by w tym kierunku zostały już podjęte, chociażby wymie­nić amerykańskiego Marinera i radzieckiego Marsa-1.
Telstar-SyncomIV a satelitach umieszczone1 ’ stacje telewizyjne umo- żliwą międzykontyneńtainą te-

oraz Wł. Tomaszczuk.
wszystkich powyższych imprezach 
niżej podpisany mógł być obec­
ny, z racji podróży do Olsztyna, 
gdzie świetna poznańska pianist­
ka Aleksandra Utrecht odtwarza­
ła (jako pierwsza) zupełnie nie­
znany dotychczas „Koncert na
fortepian orkiestrę” Feliksa
Nowowiejskiego (opus 60). Dyry­
gował sprawnie T. Babiński (uczeń 
Wodiczki). Solistka odniosła — 
jeszcze jeden w swej karierze — 
rzetelny sukces artystyczny.

Miniony wieczór Filharmonii 
prowadził dyr. R. Satanowski, 
dając wręcz niezapomniane wy-
konanie „VI Symfonii” 
skiego. Podziwialiśmy 
techniczną i klarowne 
naszego zespołu (który

Czajkow- 
precyzję 

brzmienie 
w ostat-

nim roku zrobił tak wielkie po­
stępy) oraz głęboką koncepcję od­
twórczą dyrygenta. Program przy­
niósł nadto „Koncert g-moll” Tar 
tiniego (w stylowym wykonaniu 
jugosłowiańskiego skrzypka Igora 
Ozima) oraz nastrojowe „Epita­
fium” T. Szeligowskiego — dla 
uczczenia pamięci niedawno zga­
słego autora „Buntu Żaków”.

KAZIMIERZ NOWOWIEJSKI

Planety z bliska

Obecnie uczeni zarówno w ZSRR, jak i w USA, planują stworzenie kosmicz­nych obserwatoriów poza at-
Katastrofy w Europie

Jak donoszą z Hiszpanii, w Se­
willi zawaliła się podczas remon­
tu szkoła podstawowa. Według 
pierwszych informacji, troje dzieci 
zostało zabitych, a 53 odniosło o- 
brażenia.

*
W burzy na Morzu Czarnym zgi­

nęło 9 osób załogi małego statku 
tureckiego „Hacibaba”. Statek pły 
nął z Zonguldaku do Stambułu z 
ładunkiem drzewa.
\ *

W piątek wieczorem wybuchł po 
żar na statku greckim „Plotarchis 
Blesses”, który zdążał z Wenecji 
do Pireusu. Przyczyną pożaru było
krótkie 
powodu 
pożaru, 
Triest.

spięcie w messie załogi. Z 
szybko rozszerzającego się 
kapitan wziął kurs na
Trzech marynarzy

ciężko poparzonych. Jeden z 
zmarł w szpitalu w Trieście.

jest 
nicn

17 na 18 członków załogi statku 
tureckiego „Spartia”, który osiadł 
na mieliźnie w pobliżu Rumelife- 

' neri (Morze Czarne), zdołano ura­
tować. Jeden z marynarzy zginął 
Nie ma nadziei na ocalenie stat­
ku. (PAP)

Poujodzenie inicjatyujg 
KSIĄŻKĄ DLA EWY W DHlU JEJ ŚWIĘTA

Inicjatywa poznańskiego „Domu 
Książki” spotkała się z dużym za­
interesowaniem społeczeństwa. W 
ramach akcji „Książka dla Ewy 
w dniu Jej święta” całkowicie wy
przedano 
pisaliśmy 
minamy, 
czona do

kilka tytułów, o których 
w ub. tygddniu. Przypo 
każda książka przezna- 
sprzedaży z okazji Dnia

Kobiet opatrzona jest opaską „8 
marca — Najlepsze życzenia w 
dniu Twego święta”.

A oto kilka tytułów z tej serii: 
„Odmiany miłości” Jadwigi Dac- 
kiewicz — książka o kobietach, 
które odegrały rolę w życiu zna­
komitego poety Alfreda Musseta 
(Wyd. Łódzkie, s. 180, C. 15 zł); 
„Po prostu kobieta” (zbiór 18 o- 
powiadań Janusza Makarczyka — 
(„Czytelnik”, s. 424, c. 30 zł); „Ro-

— powieść o postawach moralnych 
kolonizatorów w Afryce („Iskry” 
s. 312, c. 18 zł); „ABC dobrego wy 
chowania” Ireny Gumowskiej — 
zbiór porad dotyczących kultu­
ry życia codziennego, estetyki 
wnętrz, itp. (Wiedza Powszechna, 
S. 284, c. 20 zł); „ABC — motocy­
klisty” — T. Majewskiego — książ 
ka dla początkujących motocykli­
stów — amatorów (Wyd. Komuni­
kacji i Łączności, s. 128, c. 12 zł); 
albumy „Od pieluszek dó mun­
durka”, pomyślane jako pamiętnik 
dziecka od urodzenia do czasów 
szkolnych, wraz ze zbiorem wska- 

'zówek nt. rozwoju dziecka: bajki, 
piosenki, miejsce na notatki, o- 
sobne wydanie dla dziewczynek i

mans prowincjonalny’ mikro-

dla chłopców (Śląsk, s. 132, c. 
złotych).
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lewizję i łączność radiową. W zeszłym roku dokonano po­myślnej próby przekazywania programu telewizyjnego z Ameryki do Europy za pośred nictwem aparatury retrans­misyjnej zainstalowanej na amerykańskim satelicie Tel­star.

to, że uczeni są na najlepszej drodze do rozwiązania tego problemu.
Jednakże Telstar .okrążał kulę ziemską kilkanaście razy na dobę i prób retransmisji można było dokonywać tylko w momencie przelotu satelity nad Atlantykiem. Dla stałego zaś przekazywania obrazu po­trzebny jest obiekt zawieszo­ny jak gdyby w jednym miej­scu nad określonym obszarem kuli ziemskiej.I taka możliwość istnieje. Uczeni obliczyli, ze satelita umieszczony na orbicie odleg­łej oa Ziemi o około 35 500 km będzie się poruszał z taką sa­mą prędkością kątową, z jaką obraca się Ziemia woKół swej osi, czyli praktycznie będzie „Wisiał’ ciągle nad tym sa­mym punktem naszego globu. Taki satelita mógłby stano­wić ową gigantyczną „wieżę” telewizyjną, która umożliwiła by wymianę programu telewi­zyjnego między kontynentami. Próby wystrzelenia takiego sa telity dokonano w lutym br. w USA. I chociaż próba z Syn comem-1 me powiodła się (u- tracono kontakt radiowy z sa­telitą), wszystko wskazuje na

Transmisja z Toino !

Dla objęcia zaś całej kuli j ziemskiej systemem: światowej telewizji potrzeba ; co najmniej trzech takich sa- j telitow umieszczonych np. nad ■ Ameryką Środkową, nad Af- ; ryką i nad Indonezją. Posia- i dałyby one aparaturę umożli- ; wiającą odbieranie progra-■ mów z Ziemi i przekazywanie • ich z powrotem na Ziemię i ■ do obu sąsiednich satelitów. « Wówczas program nadawany; np. w Melbourne w Australii ; odbierałby satelita „wiszący” ; nad Indonezją i przekazywał ; swoim sąsiadom obsługują- ; cym kontynent amerykański i 2 afroeuropejski. Jednocześnie j wszystkie trzy satelity przeka 2 zywałyby go z powrotem na ■ Ziemię obsługując dosłownie ; cały świat. śPrzed dwoma laty jedno z ; czasopism naukowych zapew- ■ niało, że za pomocą systemu; satelitów retransmisyjnych te S lewidzowie Europy i Ameryki» będą mogli oglądać na swych ; ekranach bezpośrednią trans- ■ misję z Igrzysk Olimpijskich ; w Tokio. Kto wie, może ta S przepowiednia się sprawdzi. ;
W. KUL. Ś

NIE MA PRZESZKÓD 
PRAWNYCH

B. K. — Pokochałam mego ej0 
tecznego brata. Czy będę miała 
trudności, w uzyskaniu zezwo­
lenia na ślub?

RED. — Kodeks rodzinny nje 
stawia żadnych przeszkód w za. 
warciu małżeństwa między krew 
nymi w linii bocznej, w tym Wy 
padku z ciotecznym bratem. Nie 
mogą natomiast zawrzeć ze so. 
bą małżeństwa: ojciec z córką 
brat z siostrą, ojczym z pasier- 
blcą, teść z synową oraz osoby 
pozostające z sobą w stosunku 
przysposobienia (dopoki ono nie 
ustanie).

z GODZINY NADLICZBOWE
Władysława P. z K. — Jestem 

pracownicą fizyczną. Zdarza się, 
że kierownik każę zostać mi 
żej 2 do 3 godzin (nadliczbowe). 
Ponieważ dwa razy nie mogłam 
pozostać, kierownik zagroził mi 
że jeżeli nie pozostanę dłużej o- 
trzymam naganę, a nawet zosta­
nę zwolnioną z pracy.

RED. Ustawa zezwala na
przedłużenie czasu pracy nawet 
do 12 godzin, lecz traktuje to ja 
ko wyjątek (w okresie klęsk ży­
wiołowych lub szczególnych po- 
trzeb zakładu pracy) za uprzed­
nim zezwoleniem związku zawo­
dowego. W przypadku sporu uaj 
lepiej zwrócić się do Zarządu 
Okręgowego Związku Zawodo­
wego.

powieść Kornela- Filipowicza o u- 
rokach, wzruszeniach, smakach i 
dziwactwach tzw. prowincji (Wyd. 
Literackie, s. 102, c. 7 zł); „Teoria 
drobnych złudzeń” Małgorzaty Ho 
łyńskiej — nieco sensacyjna po­
wieść o Warszawie („Czytelnik”, 
S. 256, c. 16 zł); „Dziwolągi i hu­
moreski” Józefa Blizińskiego uka 
zały się po raz pierwszy od 1899 r. 
— świetne portrety szlacheckich 
modnisiów i dorobkiewiczów z 
XIX-wiecznymi rys. Fr. Kostrzew- 
skiego (Wyd. Literackie, s. 482, c. 
32 zł); „Perswazje” Jane Austen — 
klasyczna powieść angielska z po­
czątków XIX w., historia lat doj­
rzewania dziewczyny w samotnoś 
ci i cierpieniu (PIW, s. 308, c. 15 
z); „Wodospady” Basil Dayidsona

Nikt w zamierzchłej prze szłości nie słyszałby nic o uroczym miastecz ku w Turyngii, Eise- nach, gdyby nie Wartburg. Również i dziś Eisenach — to Wartburg. Wartburg — ten sprzed wieków, to zamek o tej nazwie, Wartburg dzisiej­szy — to nazwa samochodu, znanego i wysoko nie tylko u nas cenionego.Wartburg — zamek zbudo­wał w latach 1067—1085 Lud­wik, zwany Skoczkiem, hra­bia Turyngii. Było to w okre­sie walk cesarza Henryka IV z wielkimi feudałami i z pa­pieżem Grzegorzem VII. Histo rycy niemieccy nie mają wąt­pliwości, dla jakich celów pan na Turyngii zamek ten zbu­dował. Miał to być jeden z punktów oporu antycesarskiej koalicji. Stąd też Ludwik i je­go następcy, w chwilach wol­nych od innych zajęć, dokony­wali łupieżczych wypraw, jak na prawdziwych, „raubritte- rów” przystało.Ale nie stąd płynie sława zamku. Były okresy, w wnę­kach XIV—XV, gdy Wartburg stanowił silny ośrodek litera­tury niemieckiej. Tu bywał często ojciec niemieckiego dziennikarstwa, Walter von der Vogrlweide. Dla katolika Wartburg kojarzy się ze św. Elżbieta, córka Andrzeja TI, króla Węgier, a żoną Ludwi­ka IV Pobożnego, hrabiego Turyngii. Zachowało się tu po niej wiele pamiątek. Dla pro testanta Wartburg jest miej­scem szczególnie drogim. Tu w latach 1521—1522 schronił się Marcin Luter przed orze- dadewaniem paoieża. Niewiel ka. skromna izba, w której dokonał pierwszego tłumacze nia Biblii na jezvk niemiecki, zna idu je się dziś w takim 'tanie, jak wyglądała za cza­dów wielkiego reformatora.Tu krótko mieszkał Goethe i stad pisał czułe listy do uko­chane! przyjaciółki Charlotty von Stein. Na wartburgskim -amku Liszt dyrygował pra­wykonaniem wielkiego orato­rium — św. Elżbieta.Jest wreszcie Wartburg dla Niemców symbolem. Tutaj w 1817 r., w rocznicę wielkiej bitwy narodów pod Lipskiem, odbyła się potężna manifesta­cja niemieckich studentów. Żądali: jedności rozbitych na naństewka Niemiec, wolności i swobód demokratycznych dla narodu.Opuśćmy historyczny Wart­burg i przejdźmy do Eisena- cher Automobilwerke. To nie­daleko, tvlko 2 km.Upłynęło zaledwie 79 lat od .namiętnej manifestacji studen tów na zamku, gdy Eisenach odzyskało dawną świetność. W 1896 r. wybudowano tu fabry kę, a od 1899 r. rozpoczęto w niej seryjną produkcję samo­chodów marki BMW. Zakład macierzysty znajdował się w Monachium.Produkowano je tu jeszcze 
do r. 1955. Ale już rok później

Dwa Wartburgi
Korespondencja własna zkonstruktorzy NRD opraco­wali nowy typ samochodu i nadali mu historyczną nazwę. „Wartburgi” spotyka się dziś na szosach całej Europy. Pięk ne sylwetki, wysokie walory techniczne, prostota obsługi i duże bezpieczeństwo jazdy sta wiają samochody „Wartburg” w rzędzie najlepszych wozoww Europie.Fabryka wypuściła tychczas 200 tysięcy, oczywiście większość port. M. in. Polska ich do- z czego na eks- sprowa-dziła dotąd 10 tysięcy.Kupić „Wartburga” w NRD — to wcale nie prosta sprawa. Na przydział wozu czeka się przeciętnie półtora roku, a sprzedaż odbywa się tylko za gotówkę. Mimo iż w stosun­ku do średnich zarobków cena wozu jest dość wysoka — 12 500 marek — amatorów na „Wartburgi” w NRD jest nie przeliczona ilość.Zakład otrzymał ostatnio supernowoczesną, 1-tonową prasę do kształtowania karo­serii i galwanizerię, ostatnie osiągnięcie techniki. Rola ro­botnika sprowadza się tu wy­łącznie do naciskania odpo­wiednich przełączników i do obserwacji. Resztę robi maszy na. Zakłady zwiększą produk­cję o 15 proc, w stosunku do roku ubiegłego — bez zwięk­szania zatrudnienia bodaj o jednego robotnika, bez jednej marki nakładów inwestycyj-

skrzynię biegów. Ponad 4 ty- ; siące części, bo z tylu ich w « sumie składa się Wartburg, ? przewija się nieustannie na ; dziesiątkach taśm! Najcieka- S wszą, ula laika, jest oczywi- ; ście taśma końcowa. Składa; się ona z 40 stanowisk, lub jak ■ mówią w zakładzie taktów. ; Opuszcza ją ostatnio 100 wo- ”, zów dziennie!Na ostatnim, 40 takcie, wóz poddawany jest torturom. Z 39 spycha go jeszcze dwóch robotników. Tu, w niewielkim beksie, ustawiają go przedni­mi kołami na ruchomych rol­kach, wsiada kierownik i po raz pierwszy włącza silnik. Błyskawicznie przełącza biegi, rozwija maksymalną szyb­kość, strzałka szybkościomie­rza biegnie jak oszalała ciągle w górę, aż do oporu, silnik jęczy, zanosi się wysokim ja­zgotem...Gdy patrzyłem zdumiony na tę morderczą próbę, mój cice­rone p. Hans Steffen uśmiech­nął się. — To konieczne. Wy­chodzimy z założenia, że jeśli

NOWA „©SA"
Motocyklista — Kiedy ukaże ‘ 

się w sprzedaży nowy model sku j 
tera „Osa”. ‘

RED. — Fabryka Motocykli w ; 
Warszawie wyprodukowała już ; 
nowy mouel skutera „Osa”. Zna; i 
tlzie się on w sprzedaży po usta • 
leniu ceny przez Państwową Ko ? 
misję Cen. Nowy model posiada* 
silnik jednocylindrowy, dwusu; 
wowy, chłodzony powietrzem. J 
„Osa” spala 3,2 litry benzyny na • 
IDU km.

PRACA NOCNA 1 CIĄŻA I
Szar-ska. Jestem w czwartym i 

miesiącu ciąży, pracuję w han- « 
dlu; czy muszę się zgodzić na ; 
pracę nocną.

RED. — Kobiet ciężarnych nie ; 
wolno zatrudniać w porze noc- ‘ 
nej (od czwartego miesiąca cią-• 
ży oraz kobiet mających dzieci ; 
do jednego roku). W handlu U J 
pracę nocną uważa się godzin) ; 
od 21 do 5 rano.

ma nim coś „wysiąść”,

DO „DESY"
Irena Sło-cka. — Mam piękny 

stary obraz; nie wiem jak usta­
lić jego wartość oraz wiek.

RED. — W sprawie oceny obra 
zu najlepiej zwrócić się do przed 
siębiorstwa, Dzieła Sztuki i An­
tyki „Desa” — Poznań, ul. Ra­
tajczaka lub Stary Rynek (dział 
rzeczoznawców). Można dane o 
obrazie przesłać w liście, dołą­
czając dobrą fotografię i dokłan 
ny opis. To jednakże nie gwa­
rantuje właściwej oceny.

nych.Cały proces produkcji bywa się tu na zasadzie my. Na taśmie montuje od- taś- się

niech to się stanie zaraz, a nie dopiero u klienta. To zre­sztą dla silnika zabieg zupeł­nie nieszkodliwy. Szkodzi mu natomiast i proszę, niech pan to przekaże polskim kierow­com „Wartburgów”, że w cza­sie normalnej eksploatacji nie wolno natychmiast po rozru­chu silnika ruszać z miejsca. 2—3 minuty silnik musi praco wać na jałowym biegu. Prze­kazuję.

PRZECIW PARADENTOZIE
J. R. — Czy jest jakiś lek, któ 

ry można stosować przy Para" 
dentozie?

RED. — Lekiem takim jest Va 
duril, preparat produkcji Baye- 
ra (w tabletkach i zastrzykach)- 
Można go nabyć jedynie na r®" 
ceptę lekarską, poświadczoną 
przez kierownictwo poradni ob­
wodowej.podwozie i karoserię, silnik i JERZY BINDER

Czołowy artykuł w marco­
wym wydaniu miesięcznika 
„Nowe Drogi” poświęcony 

jest racjonalnej gospodarce ma-
teriałowej. Autor Wł. Du-
dziński w oparciu o liczne przy­
kłady (m. in. z Poznania) stwier­
dził, że koszty materiałowe w 
naszym przemyśle stanowią śred­
nio 70 proc, ogólnych kosztów; 
pod tym względem spośród wszy­
stkich krajów socjalistycznych 
jedynie Bułgaria i Węgry wyka­
zują gorszy wskaźnik. Częste gos­
podarujemy surowcami zbyt roz-
rzutnie.

Dzięki 
uchwał 
sprawie 
ki, w

podjęciu przez partię 
(IX i X Plenum KC) w 
porządkowania gospodar- 
wielu dziedzinach osiąg

nięto wyraźny postęp, zmniejsza­
jąc zużycie materiałów. Tempo i 
zasięg poczynań w tej dziedzinie 
nie są jednak dostateczne. Oprócz 
podjęcia środków technicznych i 
organizacyjnych, należałoby w 
przedsiębiorstwach przedsięwziąć 
ekonomiczne środki ułatwiające 
realizację zadań oszczędnościo­
wych. Należałoby opracować kon­
strukcje i metody wytwarzania, 
które zagwarantowałyby mniej­
sze zużycie materiałów i surow­
ców przy zachowaniu, a nawet po­
prawie jakości gotowego produk­
tu.

0 czym piszą
Godny nie mniejszej uwagi jest 

szkic T. Płużańskiego pt. „Ten­
dencje i kierunki we współczes­
nym katolicyzmie”. W opafciu o 
dyskusje, toczące się także w śro­
dowiskach chrześcijańskich, au­
tor przedstawia różne katolickie 
koncepcje zbliżenia F^oś^ioła do 
postępującego naprzpd I świata. 
Formułując zaś marksistowski po­
gląd na to zagadnienie ,'T. P»u 
żański pisze: ,

„Trzeba zdać sobie sprawę z te­
go, że zbliżenie chrześcijaństwa i 
ruchu robotniczego nie może po­
legać na postulowanej przez nie­
które środowiska „chrystianizacji 
socjalizmu”. Socjalizm w swym 
najbardziej reprezentatywnym 
marksistowskim nurcie jest i po­
zostanie materialistyczny. Różnice 
światopoglądowe są tu zasadni­
cze”.

Aby mogło nastąpić zbliżenie 
się chrześcijaństwa do socjalizmu 
petrzeba — stwierdza autor — co 
najmniej dw*óch faktów:

„1) konsekwentnego kroku my­
śli chrześcijańskiej ku akceptacji 
wszystkich praktycznych postula­
tów klasy robotniczej, w tym 
również akceptacji socjalistycz­
nych struktur społecznych i spo

„Nowe Drogi“ 
łecznej własności środków 
dukcji, 2) efektywnej pomocy 
stytucji kościelnej i całej ka o 
kiej społeczności wyznaniowej 
rozwiązywaniu pewnych kon 
nych zagadnień życia zbiorow b 
w kształtujących się społec 
stwach socjalistycznych”. wVCb 

Pozostałe publikacje „N° 
Dróg” obejmują różnorodne P 
bierny. Spraw gospodarczyc)\ 
tyczą artykuły nt. sant°wiej- 
chłopskiegc w spółdzielniach 
skich, w kółkach rolniczy0 n. 
rolniczych spółdzielniach Pr° . 
cyjnych, informacje o urw 
cjach na wsi w latach • 
dalszy ciąg dyskusji nt. 
ty )naukowo-badawcze a 
techniczny w gospodarce na

e j
Sprawami ideologiczno-P0 

nymi zajmuje się J. Jar0S.ak a 
w artykule „Myśl ”iarkS°^jerc’ 
działanie” (w 80 rocznicę 
Karola Marksa) i Z. Zemane*^ 
recenzji pt. »wladysła^jenia”- 
mułki artykuły i przem .^oa- 

Zagadnienia polityki
rodowej poruszają: J. , ffrUpo- 
Ski - „Konflikty J 
wania na Zachodzie . i »• nttecV 
ski — „Kongijski węzeł P , 
ności. (tk)



Q Pracownicy ani ]
pcrtpńskie Przedsiębiorstwo Handlu Sprzętem Roi- 
niczym 'v Poznaniu, ulica Katowicka i przyjmie za- 
r z kierownika sekcji planowania i sprawozdaw- 
(zońci. Wynagrodzenie do 2.300,— zł plus 10 proc, 
ircmii. Wymagane wyższe względnie średnie wy- 
• ćztałcenie ekonomiczne plus praktyka. Pożądana 
• mjr mość maszynopisania. Zgłoszenia prosimy kie- 
rować do Działu Ekonomicznego, tel. 706-84, 706-35.

__________________________ ____________________ K1666
HRI ADY PRZEMYSŁU MITALOWEGO H. CE-

ELSKI W POZNANIU, ulica Dzierżyńskiego 223/229 
przyj ma zaraz:

— MASZYNISTKI DO HALI MASZYN.
Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale Kadr 
naszych Zakładów, przy ulicy Dzierżyńskiego 223/229, 
pokój nr 103._________________ __________________K1138
fTolnicza Spółdzielnia Produkcyjna w Nieczajnie, 
pow. Oborniki — ogłasza zapotrzebowanie na kie­
rownika oborowego z własną obsługą do stu krów 
Hojnych, warunki wynagrodzenia do omówienia na 
miejscu z Zarządem Spółdzielni. Mieszkanie zape­
wnione szkoła na miejscu, dojazd — stacja kolejowa 
Wargowo. '_______________________ K15 34
poznańskie Przedsiębiorstwo Transportowe BudowT 
ąictwa nr 2, Poznań, ul. Kopanina 39 — zaangażuje 
zaraz jedną księgową ze znajomością księgowości 
materiałowej oraz jednego likwidatora. Wymagane 
wykształcenie średnie plus praktyka. Wynagrodze­
nie wg układu zbiorowego w budownictwie. Zgło­
szenia osobiste z dokumentami w Dziale Zatrudnie­
ni ą Przedsiębiorstwa w godz. od 7—15. K1569
Dyrekcja Terenowych Zakładów Gastronomicznych 
w Słupsku, Al. Wojska Polskiego nr 1 — zatrudni 
zaraz głównego księgowego. Wymagane wykształce­
nie wyższe lub średnie oraz 5-letni|a praktyka na 
stanowisku głównego księgowego w pionie handlu 
państwowego lub spółdzielczego. Wynagrodzenie wg 
układu zbiorowego. Mieszkania nie zapewniamy. 
Zgłoszenia pisemne lub osobiste kierować pod adre- 
spm Dyrekcji.___________________________________ K1610
Kontrolera wewnętrznego, ekonom stę do spraw in­
westycji, księgową, kontrolera technicznego (za­
wód obuwnik), kierowcę samochodowego zatrudni 
Wojewódzkie Przedsiębiorstwo Handlu Obuwiem, 
Poznań, Stary Rynek 53/54 (wejście z ul. Swięto- 
sUwskiep.__________________ _____________________KI 662
Miejskie Przedsiębiorstwo Komunikacyjne w Pozna­
niu — przyjmie do pracy niżej wymienionych pra­
cowników:
— inżyniera - mechanika - technologa na stanowi­

ska kierownika sekcji przygotowania produkcji, 
— inżyniera komunikacji na stanowisko głównego 

dyspozytora ruchu,
— inżyniera elektryka do wydziału warsztatów 

tramwajowych,
— inżyniera ze specjalnością insta’acji sanitarnych, 

względnie ekonomistę z wyższym wykształceniem 
na stanowisko kierownika działu inwestycji — 
w obu wypadkach wymagana jest długoletnia 
praktyka w dziedzinie inwestycji,

— inżyniera lub technika elektryka z praktyką na 
stanowisko inspektora nadzoru w dz. inwestycji, 

— kierowców z I lub II kat. prawa jazdy na autobusy, 
— kandydatów na motorniczych z podstawowym 

wykształceniem.
Warunki płacy i pracy do omówienia w Dziale Ewi­
dencji Osobowej i Szkolenia MPK w Poznaniu, ul. 
G'ogowska 131.Km20 
KIEROWNIKA DZIAŁU EKONOMICZNEGO z od­

powiednią praktyką na kierowniczych stanowi­
skach w przedsiębiorstwach typu przemysłowego, 
pożądane wyższe wykształcenie;

INŻYNIERA - MECHANIKA lub TECHNIKA — po­
żądana znajemość urządzeń chłodniczych;

REWIDENTA KONTROLI WEWNĘTRZNEJ PRZED­
SIĘBIORSTWA ze znajomością księgowości i or­
ganizacji przedsiębiorstw przemysłowych —

przvjmie zaraz PRZEDSIĘBIORSTWO REMONTOWO- 
MONTAŻOWE HANDLU WEWNĘTRZNEGO W PO­
ZNANIU, ulica Traugutta 1/9. KI 185
3 EKONOMISTÓW Z WYZSZYM WYKSZTALGENIEM 
NA STANOWISKA KIEROWNICZE — ZATRUDNI 
NATYCHMIAST FABRYKA CZĘŚCI ZAMIENNYCH 
MASZYN ROLNICZYCH W MOGILNIE. Wynagro­
dzenie od -2.600—3.500 zł. Reflektujemy również na 
kandydatów dojeżdżających z Inowrocławia wzgl. 
Gniezna. Zgłoszenia osobiste lub pisemne należy 
kierować pod adresem: MOGILNO, UL. DĄBROW­
SKIEGO Nr 7. K1166
STARGARDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO BUDO\V~ 
NICTWA MIEJSKIEGO W STARGARDZIE SZCZE­
CIŃSKIM, Ul.. BOGUSŁAWA IV Nr. 15, TEL. 521 
ZATRUDNI NATYCHMIAST INZYrNIERA ELEK­
TRYKA Z GRUPĄ BHP 111 LUB IV. Pracownikowi 
zamiejscowemu po okresie próbnym gwarantujemy 
mieszkanie rodzinne w nowym budownictwie. Zgło­
szenia celem omówienia , warunków pracy i płacy 
proszę kierować pod wyżej wymienionym adresem. 
_______________________________ ' K1168 
GMINNA SPÓŁDZIELNIA ^SAMOPOMOC CHŁOP­
SKA” W PSZCZEWIE, POWIAT MIĘDZYRZECZ 
WLKP., ZATRUDNI ZARAZ KIEROWNIKA GOSPO­
DY, wymagana szkoła gastronomiczna i praktyka 
oraz REFERENTA KADR I SZKOLENIA wymagane 
średnie wykształcenie i pisanie na maszynie. Chęt» 
nie widziane osoby samotne, bliższych informacji 
Udzieli zarząd na miejscu.____________________ K1167

KOMIJET ORGANIZACYJNY ZJAZDU 
ABSOLWENTÓW LICEUM OGOLNOKSZT. Nr 19 
W GORZOWIE Wlkp., ulica Przemysłowa nr 22 

. telefon 27-09 
uprzejmie prosi 

zainteresowane osoby o pisemne zgłoszenie 

UCZESTNICTWA W ZJEŹDZIE 
który odbędzie się 14 i 15 września 1963 r. 

w Gorzowie Wlkp.
Bliższych danych Komitet Organizacyjny udzieli 
drogą odwrotną. Listy prosimy kierować pod 
adresem szkoły w nieprzekraczalnym terminie 
do 15 marca 1963 roku. K1482

SREMSKTE
ZAKŁADY TERENOWEGO PRZEMYSŁU 

MATERIAŁÓW BUDOWLANYCH
W DOLSKU, pow. Śrem, ul. Kościańska 8

telefon nr 90

OGŁASZAJĄ SPRZEOAZ

Przetargi

n a :
1.

X

ŻURAW KOŁOWY SAMOJEZDNY typ
N. M.;
TRZY BETONIARKI WOLNOSPADOWE 

betoniarkę przeciw-250 1. „Zafama” oraz 
bieżną 150 1.;
PRASA AUTOMAT 
ehówki cementowej

Zamówienia należy składać

do produkcji da- 
wraz podkładkami.
do dnia 15. III. br.

W zakupie mogą brać udział przedsiębiorstwa: 
państwowe, spółdzielcze i prywatne. K1415

OBWESZCZEN1E 
O LICYTACJI RUCHOMOŚCI 

Komornik Sądu Powiatowego we WrześńJ, Karol 
Pokorski, mający kancelarię we Wrześni, ul. Otr. 
Stalingradu 10, na podstawie art. 608 k. p. c. 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 12. 111. 
1963 r^ o godzinie 13 w Mikuszewie, pow. WiZeŁma 
odbędzie się I licytacja ruchomości skradających są 
z jednego konia, drzewa budowlanego, jednego woru 
konnego, sieczkarni i jednego stogu s.ońly, oszacow.i- 
nych na łączną sumę 17.000 zł, należących do Llomana 
Chwiłkuwskiego, zam. Mikuszewo. Ruchomości mo,.- 
na oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 

wyżej oznaczonym.  K1682

s.tp.
Ks. Florian Konieczny 

nasz zacny i szlachetny proboszcz w Siekier­
kach Wielkich, zmarł po krótkich i ciężkich 
cierpieniach, opatrzony Sakramentami św., dnia 
2 marca 1963 r.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 6 bm., o go­
dzinie 11 w Gostyniu.

Pamięć o Nim zachowamy na zawsze wdzięczni
PARAFIANIE

___ _____ 29868g

Ehtia 2 marca 1963 r. po krótkiej chorobie 
zmarł, opatrzony Sakramentami św., przeżywszy 

46, a kapłaństwa 17, śp.

ks. Florian Konieczny
proboszcz parafii Siekierki Wielkie

i Kleszczewo
Nabożeństwo żałobne i pogrzeb odbędzie się 

w środę, 6 bm., o godzinie 11 w Gostyniu.
imieniu księży dekanatu kostrzyńskiego 

Parafii i rodziny
KS. PRAŁ. BEISERT, DZIEKAN

2989 Ogt
Dnia 2 marca 1963 r. zmarł mój najdroższy 

syn, brat, szwagier, wujek i zięć, prze­
żywszy lat 37, śp.

Henryk Grass
^*°grzeb odbędzie się w środę, dnia 6 bm., 

0 godzinie 11,30 na cmentarzu na Górczynie, 

o czym zawiadamiają
ŻONA I RODZINA

. 2994 8g

ZAKŁADY PRZEMYSŁU METALOWEGO H. CE­
GIELSKI W POZNANIU PRZYJMĄ ZARAZ — EKO­
NOMISTÓW Z WYŻSZYM I ŚREDNIM WYKSZTAŁ­
CENIEM DO PRACY W DZIALE ZBYTU, INWE­
STYCJI ORAZ W STACJI MASZYN ANALITYCZ­
NYCH. Zgłoszenia osobiste przyjmuje Dział Ewi­
dencji Osobowej, przy ul. Dzierżyńskiego 223/229, 
pokój nr 103. KI 174
STACJA NAUKOWO - BADAWCZA PZL W CZEM- 
PINIU, POW. KOŚCIAN, UL. KOŚCIAŃSKIE PRZED­
MIEŚCIE 6 zatrudni zaraz:

3 MĘŻCZYZN W CHARAKTERZE STRAŻY ŁO­
WIECKIEJ.

Wymagane wykształcenie podstawowe, ukończona 
służba wojskowa, dobry stan zdrowia. Reflektuje się 
wyłącznie na osoby zamieszkałe na terenach Stacji. 
Zgłoszenia osobiste w godz. 9—13._____________2^.^.8§
ZAKŁAD BUDOWLANO-REMONTOWY PGR ORZE­
SZKOWO, POCZTA KWILCZ, POW. MIĘDZYCHÓD 
przvjmie zaraz do pracy:

MURARZY i ROBOTNIKÓW N1EKWALIFIKO- 
WANYCH.

Płaca według układu zbiorowego w budownictwie.
28909g

OKRĘGOWY ZARZAD LASÓW PAŃSTWOWYCH 
W POZNANIU, ULICA GAJOWA 10 ZATRUDNI:
3. KIEROWNIKÓW BIUR — GŁÓWNYCH KSIĘGO­

WYCH z wyższym względnie średnim wykształ­
ceniem ekonomicznym i odpowiednią praktyką — 
w podległych jednostkach terenowych, a miano- 
wicie:
W NALESNICTWIE OSTRZESZÓW, POW. OSTRZE-

W NADLEŚNICTWIE TUREK, POW. TUREK,
W NADLEŚNICTWIE POZNAŃ, POW. POZNAŃ, 
oraz W OŚRODKU REMONTOWO - BUDOWLANYM 
L. P. CZERWONAK;

3 KSIĘGOWYCH z wykształceniem wyższym lub 
średnim ekonomicznym i praktyką;

1 TECHNIKA BHP z wykształceniem średnim za­
wodowym i praktyką;

3 KIEROWŃIKC-W GRUPY ROBOT Z wykształce­
niem wyższym lub średnim zawodowym i prak-

informacji udziela i oferty przyjmuje Okręgowy Za­
rząd Lasów' Państwowych w Poznaniu — wydział 
Kadr, pokój 35. Kn'8

IHBB
Małżeństwo z jednym 

! dzieckiem szuka pomocy 
domowej. Warunki do­
bre. Telefon 708-88. po 
godz. 18.    29799g
Pomoc domowa najchęt­
niej z prowincji do 2 dzie 
ci (8 i 2 lata), potrzebna. 
Możliwość wyuczenia kro 
ju i szycia. Ofery Biuro 

I Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
i dla 2971p.
’ Pomoc domowa potrzeb- 
I na. Garbary 35 — sklep. 
I ________________ 29017g
I Gosposia umiejąca dobrze 
I gotować dla 2 osób po­
trzebna zaraz. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Grunwaldzka 
19 dra 29019g. •
Pomoc domowa z samo­
dzielnym gotowaniem w 
wieku 30—45 lat do dwóch 
osób potrzebna. Chętnie z 
prowincji. Zgłoszenia: te­
lefon 637-20, godz. 14—16.

____________ 29037g 
Spawacz z uprawnieniami 
Biura Dozoru Techniczne­
go i wieloletnią praktyką 
poszukuje pracy. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19._________29039g
Szukam pracy jako po­
moc domowa z utrzyma­
niem. Ostatnie miejsce 6 
lat z dobrym świade­
ctwem. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
290,19g.
Poszukuję zaraz fryzjerki 
do prowadzenia samodziel 
nego działu damskiego. 
Warunki pracy do omó­
wienia na miejscu. Aloj­
zy Kaczmarek, Chodzież, 
ul. Raczkowskiego 4.

29081g

Tańców towarzyskich wy­
ucza Adela Szczurkówna, 
Poznań, Aleje Marcinkow­
skiego 2a, parter. 29601g
Student udziela korepety­
cji — matematyka, fizyka. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
29l)38g. _____
Kto udzieli lekcji języka 
rosyjskiego i przygotuje 
do egzaminu wstępnego 

! na wyższe studia. Oferty 
I Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29058g.

Kaloryfery, rury dymne, 
I siatki parkanowe, rynny 
I — polecam. Dzierżyńskie- 
I go 266. 28104g
Akordeon 120- lub 80-ba- 
sowy, nowy, sprzedam. 
Sczanieckiej 2 m. 5.

29095g
Wózki dziecięce oraz 
szklanki, kieliszki tylko 
ozdobne poleca Lesiński, 
Poznań. Żydowska 33.

29604g
| Samochód Opel - Kapitan 
i 1958. nie rejestrowany, 
I sprzedam. Oferty Biuro 
i Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
I dla 29521g.

Wózki dziecięce, wielki 
wybór oraz materace — 
wszelkie rozmiary poleca: 
Brzozowski, Poznań. Czer­
wonej Armii 10. 29510g
Samochód „Spartak-Sko- 

i da” idealnym stanie
sprzedam. Ostrzeszów', ul. 

[ Mikołaja 18. tel. 247, po 
godz. 15 — Rosiński. 3722p

Dnia 1 marca 1963 r. po krótkich, lecz cięż­
kich cierpieniach, odszedł od nas. opatrzonv 
Sakramentami św., nasz ukochany ojciec, teść, 
dziadek i pradziadek, przeżywszy lat 87, śp.

Jan Tomczak
Pogrzeb odbędzie się we wtorek, dnia 5 bm., 

o godzinie 14.15 z kaplicy cmentarza na Juni- 
kowie.

W głębokim smutku pogrążona
RODZINA

Poznań, ulica Kościelna 16. 29862g

t
Dnia 3 marca 1963 r. zakończył nagle swój pra­

cowity żywot, opatrzony Sakramentami św., 
nasz najukochańszy ojciec, teść, dziadek, szwa­
gier i wuj, przeżywszy lat 85, śp.

Antoni Półtorak
mistrz siodlarski

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 7 bm., 
o godz. 15,30 z domu żałoby w Kostrzynie Wlkp., 

o czym zawiadamiają
w głębokim smutku pogrążone

DZIECI I RODZINA
Kostrzyn. Bydgoszcz, Poznań. 29919g

Dnia 21 lutego 1963 r. zmarł w Bicetre pod 
Paryżem, w 75 roku życia, drogi hasz brat 

Jan Szymański 
b. kpt. Wojska Polskiego — współpracownik 
Ambasady Polskiej w Paryżu okresu między­
wojennego — długoletni sekretarz Tow. Opieki 
nad Grobami Emigracji Polskiej w Paryżu.

Pogrzeb odbył się w czwartek, dnia 28 lu­
tego br., na cmentarzu Montmorency.

W głębokim smutku 
SIOSTRY, BRAT I RODZINA

Poznań, Londyn, Otwock, Dublin. 29875g

Samochód „Warszawa” — 
sprzedam (52.000 km) 
w idealnym stanie. Borek 
Wlkp., Rynek 8, tel. 4.

3386p
Sprzedam fortepian ,,Bech 
Stein’ , w dobrym stanie.
Janina Misiak, 
Grodzka 1.

Leszno, 
3623p

Spiesznie sprzedam w 
dobrym stanie sypialnię 
— złota brzoza oraz ma­
szynę do szycia elektr. 
,,Veritas”. Adres wskaże 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 29757g.
Pustaki stropowe Acker-
mana, Foerstera, < 
dziurkawki poleca: 
gielnia Łuksza- i

cegły.
: Ce- 

S-ka,
Kościelnik. powiat Lu­
bań Śląski. 3702p
Sprzedam krowrę wrysoko 
cielną. Ul. Junikowska 32. 

28717g
Sprzedam samochód ,,Sko 
da” 1101, stan dobry. Po­
znań - Osiedle Plewiska, 
Zielarska 24, tel. 664-67.

29029g
Foksteriera ostrowłosego 
z metryczką. rocznego, 
sprzedam. Telefon 63974.

290.30g
Sprzedani okazyjnie sku­
ter ,.Osa” przebieg 2.400 
km. Czerwonej Armii 49
m. 8. 29033g
Sprzedam tanio fotel ame­
rykankę. Słowackiego 37 
m. 8 od godz. 18 . 29034g
Sprzedam pianino okazyj­
nie. Wawrzyniaka 29 m. 5. 

2?055g
Okazyjnie sprzedam sa­
mochód ,.Opel - Olimpia”. 
Poznań, Dzierżyńskiego
307
godz. 15—18. 29064g

warsztat ślusarski,

Zamienię mieszkanie 3-po- 
kojowe z kuchnią w Tcze 
wie k. Gdańska na 2-po- 
kojowe w Pognaniu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Grun-
waidzka 19.

Zamienię wspólne mie­
szkanie 2*/t na 3—4-poko- 
jowe. Kupię pokój z ku­
chnią, wyłączone. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 28771g.
Dwie stażystki poszukują 
pokoju na 1 rok. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun- 
walazka 19 dla 29000g.
Zamienię pokój, kuchnia,
samodzielne, Jeżyce, na 
samodzielne dwupokojo- 

Szczegółowe ofertywe
Biuro Ogłoszeń, 
waidzka 1S.

Grun- 
29002g

Kupię mieszkanie 2 po­
koje z kuchnią w domu 
wyłączonym. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Grunwaldz­
ka 19 dla 29012g.
Student poszukuje poko­
ju najchętniej w śródmie­
ściu. Oferty Biuro Ogło­
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
2: 1114 g.'  
Pokój z kuchnią, samo­
dzielne zamienię na dwa 
p“okoje, kuchnia, samo­
dzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 21 028g. ____

OBWIESZCZENIE 
O LICYTACJI RUCHOMOŚCI 

Komornik Sądu Powiatowego w'e Wrześni, Karol 
Pokorski, mający kancelarię we Wrześni, ul. Obr. 
Stalingradu 10, na podstawie art. 6y8 k. p. . c. 
podaje do publicznej wradumości, że dnia 12. iii. 
1963 r., o godzinie 11 w Gutowie Małym, pow. Wrze­
śnia, odbędzie się I licytacja ruchomości składają­
cych się: z dwóch krów, jednej maciory, dwócn 
cielaków, młócarni „kolcowka”, sieczkarni i woza 
konnego, oszacowanych na łączną sumę ls.900,  — zł, 
należących do Henryka Banachowskiego, zam. Gu- 
towo Małe. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczony m^ ^^

Akademia Medyczna w Poznaniu zwraca się dó 
przedsiębiorstw: państwowych, spóidz.eiczycłi i prj - 
watnych o złożenie OFERT na wykonanie nastę­
pujących robót w Państw. Szpitalu Klinicznym nr 1, 
ulica Długa 1/2: 1) przebudowa zasilania łącznie,
z rozdzielnią w. n. i n. n., oraz stacją trans, orma- 
torową na podstawie dokumentacji projektowej.
(II ogłoszenie):
2) wymiana i remont instalacji centr. ogrzewania 
oraz wodno - kanalizacyjnego w korytarzu Poradni 
Leczniczej. Robo.y mtją oyć wyKonane w ternu- 
nie uzgounionym z wykonawcą, z materiału zaku­
pionego przez Akademię Medyczną. Oferty w ter­
minie 14 dni od dn;a ogłoszenia przyjmuje Dział 
Inwestycji A. I.I., ul.ca Fredry 10, pokuj 4 -- 
I piętro, gdzie jest udostępniona do wgiądu doku­
mentacja techniczna. 

Kupię pokój z kuchnią 
wyłączone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 29042g.
Trzy pokoje zamienię na 
1-pokojowe, duże, cen­
trum. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29053&.

Sprzedam działkę 92-aro- 
wą. Dalki nr 3 — pow. 
Gniezno. Cena do uzgod­
nienia na miejscu. 3624p
Korzystnie sprzedam dział 

r kę budowlaną, morgową, 
zadrzewioną. Zacharzęw' 

] — Połudńiowa. Właściciel: 
Rataj, Sieroszewice, pow.
Ostrów. 3703p

28898g

Sprzedam parcelę budow­
laną 2.5 morgi — ziemia 
ogrodnicza, w Obornikach

Rzemieślnicza Spółdzielnia Pracy Stolarzy w Swa­
rzędzu, uAica Wiankowa 3, ogłasza PRZE LARG na 
wykonanie następujących prac w maszynowni:

1. prace murarskie i tynkarskie,
2. prace dekarskie,
3. prace el^ktrotecnniczne.

Bliższych informacji można zasięgnąć w biurze 
Spółdzielni. W przetargu mogą brać udział przed­
siębiorstwa: państwowe, spółdzielcze i prywatne — 
zastrzega się dowolny wybór oferenta. Oferty 
należy złozyc w terminie 20 dni od chwili ogłu­
szenia. _ ___________
Spółdzielnia Mleczarska w Ooornikach — ogiasza 
przetarg nieograniczony na buaowę zlewni o Kuba­
turze 296 ma w Pamiątkowie. Zakres robót: budo­
wlane 101 tys. zł, elektryczne li tys. zł, sanitarne 
65 tys. zł. Termin zakończenia robót: budowlane do 
dnia 15. VI. 1963 r.; elektryczne i sanitarne do dnia 
15. VII. 1»3 r. W przetargu mogą brać udział przed­
siębiorstwa państwowe, spcłczielcze i prywatne. 
Termin składania ofert, do dnia 11. II . 1963 roku. 
Spółdzielnia zastrzega sobie praw'o wyboru oferenta.

Państwowe Sanatorium Przeciwgruźlicze w Kowa- 
nówku, pow. Oborniki W'lkp., prosi o składanie 
OFERT na wykonanie następujących robót: 1) bu- 

----- przysanatoryjnego o łącznej ku- 
2) remont baraku mieszkalnego; 

z parowego na wodne w budyn- 
4) roboty malarskie w 2 budyn- 

K1608

aowa magazynu 
bat^rze 526 m*;
3) wymiana c. o. 
ku II kondygn.; 
kach.

Komunikaty

Lokal przemysłowy około 
12C m2 na terenie powia­
tu poznańskiego wezmę 
w dzierżawę. Zgłoszenia 
telefoniczne 437-67. 28K08g

| Zamienię pokój z kuch­
nią, duże, ciepłe, samo­
dzielne. śródmieście na 
podobne, mniejsze lub ka­
walerię, nowe, okolica 
Grunwaldzkiej. Oferly 
Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 28994g.
Inżynier samotny, kultu­
ralny’ poszukuje pokoju 
na okres 1 roku. Oferty: 
tel. 447-93 lub Biuro Ogło 
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
29721g.
Bydgoszcz! Pokój z kuch­
nią zamienię na mieszka­
nie w Poznaniu. Adam­
czewska, Bydgoszcz. Śnia­
deckich nr 32. 37G4g

Pczn, Informacje: Leon
Wawrzyniak, Uścikowo 77
k. Obornik. .
Sprzedam ziemię

3719p
ob-

szar 6 ha 25 arów. Wła­
dysław Łętowski, Bugaj, 
poczta Miłosław. 3721p
Dom 5-pokojowy 1 rodzin 
ny, komfortowy, z ogro-
dem sprzedam, 
wskaże Biuro 
Grunwaldzka 
28u80g.

19

Nowy dom 2 pokoje z 
kuchnią, morga ziemi, 
16 km od Poznania przy 
stacji za 160.000 zł sprze­
dam, wpłata 95.000 zł. O-
ferty Biuro 
Grunwaldzka
2F993g. ,

Wynajmę dom wymaga­
jący częściowo wykoń­
czenia, na parę sezonów 
letnich na wczasy dla in-
stytucji blisko morza.
Kołobrzeg, Myśliwska 17

Tarczyńska. 3718p
Zamienię mieszkanie 3- 
pokojowe z kuchnią, sa- 
moozielne na dwa miesz­
kania po pokoju z kuch­
nią. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwaldzka 19 dla 
29U05g.

Dnia 3 marca 1963 
Olejami św., nasza

Wydział Komunikacji, Prezydium Rady Narodowej 
ni. Poznania, podaje do wiadomości, że z dniem 
ogłoszenia zostaną wznowione, na czas do odwo­
łania roboty wyburzeniowe w rejonie Mostu Boi. 
Chrobrego, które odbywać się będą codziennie w go­
dzinach od 10-7-12 za wyjątkiem niedziel. Kładka 
dla pieszych przy moście będzie w tym czasie za­
mknięta. K1634

Adres 
Ogłoszeń.

dla
Zgubiono legitymację Li­
ceum Ogólnokształcącego 
w Rawiczu na nazwisko 
Danuta Alcer.

Panu Prof.
Rogusk.emu, 
wi Oddziału 
Wewnętrznej 
niu, Paniom

Dr. Janowi
Ordynatoro- 
B Kliniki 
w rPozna- 

Dr. Dr. Ja-

Ogłoszeń.
19 dla

Sprzedam działkę budow­
laną okazyjnie w Tarno-
wie Podgórnym.
Biuro Ogłoszeń.

Oferty
Grun-

waidzka 19 dla 28’ 98g.
Właściciel sprzeda nowy 
dom jednorodzinny, 4 po­
koje. c. o. (blisko trolej­
bus), cena 300.000 zł. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Grun­
waldzka 19 dla 29015g.
Odstąpię za zwrotem ko­
sztów ogrodnictwo w Po­
znaniu (dzierżawne). A- 
dres wskaże Biuro Ogło­
szeń. Grunwaldzka 19 dla 
2901Pg

1 wnuczka, w 8 wiośnie życia, śp.

r. zmarła, namaszczona 
najukochańsza córeczka

Rema Doiacka
Pogrzeb odbędzie się w środę. 6 bm.. o go­

dzinie 15,30 z kaplicy cmentarnej na Dębcu.
W ciężkitn shwtku pogrążeni 

RODZICE I RODZINA
...... ...........   29949 g

i okazali dużo serdeczności
złożyli wieńce i kwiaty składają

SERDECZNE PODZIĘKOWANIE
ŻONA, SYN I SYNOWA

Antonisgo WoJniewicza
oraz współczucia

Wszystkim Krewnym, Przyjaciołom, Pracow­
nikom Wojew. Wydz. Zdrowia, Inspektoratu 
tłowego, Woj. Przeds. Handlu Odzieżą, 
katorom i Znajomym, którzy wzięli udział w 
grzebie, śp.

Ko-

po-

60

Zgubiono legitym. Tech­
nikum Samochodowego w 
Kaliszu, pozwolenie na. 
prowadzenie roweru, kar 
tę rowerową, Wirgiliusz 
Spychalski, Kalisz. 428p
Zgubi.am legitym. szkol­
ną nr 1304 na nazwisko 
Janina Pietrzak, Bojano­
wo. 3720p

ciwidze Roguskiej, Jani­
nie Nowcczek. Panu Puł­
kownikowi Dr. Zembrzu- 
skiemu, S.ośtrom: Boże­
nie Olenderek i Kazimie­
rze Tworek oraz całemu 
personelowi Kliniki z.a ie- 
"czenlę i troskliwą opiekę 
składam serdeczne podzię 
kowania Józef Ignacy z
Wrocławia. KI 695

Zgubiono
PKP na nazwisko Hele­
na Donder, przybroda, 
poczta Rokietnica. 29333g.

Wypożyczam piękne suk­
nie ślubne, wieczorowe, 
nakrycia do chrztu. 
Chełmońskiego 10. 29106glegitymację

Wypożyczam porcelanę, 
nakrycia stołowe na każ­
dą uroczystość. Poznań,
Żydowska 33. 29603g
Ceramika lub plastyka 
z dłuzszą praktyką w pro 
dttkeji porcelany ozdob­
nej przyjmę na wspólni­
ka do czynnej wytwórni 
na ‘Śląsku. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Grunwaldzka 19 
dla 28968g.
Rejonowy Szpital Wojsko­
wy, Oddział Chirurgiczny 
Poznań, Grunwaldzka nr 
18/20 — serdeczne podzię­
kowanie za pomyślne 
przeprowadzenie operacji, 
troskliwą opiekę: P. P. 
Chirurgom Dr. Dr, M. 
Przvchodzkiemu, J. śchnei 
dtrewi, J. Tobole, . Ordy­
natorowi W. Gerwelowi. 
Dr. Dr. Marczewskiemu, 
Szukalskiemu, Lewickie-
mu, Strzyżewskiemu, Woj 
Ciechowskiemu,
Oddziałowym: 
skiej. Jopek
łemu

Siostrom 
Kuchar- 
pozosta-

Personelowi skła-
da;ą D. Janikowska z mę- 
żem- 28894g

Panna lat 43. posiadająca 
własne mieszkanie, pozna 
pana kawalera, rzemieśl­
nika. w celu matrymo­
nialnym. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dla 28869g.
Wdowiec lat 44. przystoj­
ny, dobrego charakteru, 
bez nałogów, rzemieślnik, 
na stanowisku (dwoje 
dzieci 13 i 17 lat), pozna 
pfcinnę lub wdowę bez­
dzietną. Cel matrymonial­
ny. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Grunwladzka 19 dla 
28879g.
Panna lat 41, poznanian- 
ka. wykształcenie średnie, 
niezależna, posiadająca 
mieszkanie w Krakowie, 
pozna kulturalnego pana, 
cnętnie wdowca z dziec­
kiem, cel matrymonialny. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Grunwaldzka 19 dla 
28937g.,___  
Panna czterdziestoletnia, 
wysoka, samotna, dobre­
go usposobienia, posiada­
jąca mieszkanie pozna 
odpowiedniego pana. Cel 
matrymonialny. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Grun­
waldzka 19 dla 28944g.

Dnia 3 marca 1963 r. zasnęła w Bogu, w 98 roku życia opatrzona Sakra 
mentami św , nasza najukochańsza, najdroższa matka teściowi babcTa* 
pełna dobroci i poświęcenia, śp. ’ oaocia,

Luiza Helena Warpechowska
Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 6 bm 

cmentarnej na Junikowie. o godzinie 13.15 z kaplicy

O tym zawiadamiają w głębokim smutku pogrążeni
Poznań, ulida Sowińskiego 4 C°RKA» SYNOWIE, SYNOWA I WNUK

K1703

Kwaler lat 28, ogrodnik, 
posiada małe gospodar­
stwo zapozna pannę z do­
brej rodziny. Cel matry­
monialny. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Grunwaldzka 19 
dia 28H89g.
Kawaler przystojny, wy-
kształcony, 
stanowisku 
panią po 
kończącą

lat 29 • 
pozna 

studiach 
studia.

matrymonialny.
Biuro Ogłoszeń.

- na 
miłą 

lub 
Cel

waidzka 19 dla 3701p.

Oferty 
Grun-

Kawaler lat 49, robotnik 
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TEATRY
OPERA — g. T9 — „Straszny 

Dwór” (koniec ok. g. 22)
POLSKI — g. 19 — „Wesołe ku­

moszki z Windsoru” (koniec ok 
g. 22)

NOWY — g. 19 — „Sukces” (koniec 
ok. g. 22)

OPERETKA — g. 19 — „Dziękuję 
Ci Ewo” (koniec ok. g. 22)

MARCINEK — nieczynny

KINA

APOLLO — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 
20.15 — „Dwie strony medalu” — 
(ang., 16 1.), BAŁTYK — g. 10, 
12.30, 15, 17.30, 20 — „Dziecko woj­
ny” (radź., 12 1.), CZTERNAST­
KA — g. 10, 12.30, 15.30, 18, 20.15 — 
„Nigdy w niedzielę” (grecki, 18 1.), 
GONG — g. 10, 12 — „Krawiec i 
książę” (CSRS, 10 1.), g. 16, 18, 20 
— „French Cancan” (franc., 18 1.), 
GWIAZDA — KINO DOBRYCH 
FILMÓW — g. 10.30, 13 — „Mary­
sia i krasnoludki” (poi., 7 1.), g. 
15.30, 18, 20.15 — „Kości rzucone” 
(iranc.-włoski, 18 1.), HUTNIK — 
g. 18 — „Sekretarz Rejkomu” (ra­
dziecki, 12 1.), KOSMOS — g. 17 — 
„Nocny gość” (CSRS, 14 1.), g. 19 
— Dyskusyjny Klub Filmowy, — 
MALTA — g. 17, 19.30 — „Upro­
wadzenie” (włoski, 16 1.), MINIA­
TURKA — g. 15.45, 18, 20.15 — 
„Grzesznicy bez winy” (radź., 16 
lat), MUZA — g. 15, 17.30 , 20 — 
„Uprowadzenie” (włoski, 16 1.), — 
OLIMPIA — g. 10, 12, 14, 16, 18, 20 
— „Gangsterzy i filantropi” (poi., 
14 1.), OSIEDLE — g. 16, 18, 20 — 
„Marcin w obłokach” (jug., 14 1.), 
RIALTO — g. 10.30, 13, 15.30, 18, 
20.15 — „Gigi” (USA, 16 1.), SCA­
LA — g. 15, 17, 19 — „Dziewięć dni 
jednego roku” (radź., 14 1.), TĘ­
CZA — g. 16 — „Pokolenie” (poi., 
12 1.), g. 18, 20 — „Rodzina Mil- 
carków” (poi., 14 1.), W’ILDA — 
g. 14.30, 17, 19.30 — „Kapitan Les” 
(jug., 16 1.), WOJSKOWE — g. 17, 
19.30 — ,,Najemny morderca” — 
(włoski, 16 1.), WRZOS (Mosina) — 
g. 17, 19.15 — „Gra zwana miłoś­
cią” (szwedz., 16 1.), WRZOS (Lu­
boń) — 17, 19.30 — „Manekin Pis” 
(hol., 12 1.), ZNICZ (Zabikowo) — 
g. 19 — „Zbrodnia i kara”.

RADIO

WARSZAWA I: 7.25 — Muzyka; 
7.45 — Dla dzieci; 8.30 — Między­
narodowe aktualności gospod.; 9 — 
Dla klasy IV; 9.20 — Kolorowe me 
lodie; 9.40 — Dla przedszkoli; 10 — 
Koncert; 11 — Opowiad. J. Nagi- 
bina „Łachudra”; 11.20 — Z cyklu: 
„Wieś tańczy i śpiewa”; 11.40 — 
Mel. francuskie; 11.50 — Z cyklu: 
„Rodzice a dziecko”; 12.15 — „Roi 
niczy kwadrans”; 12.45 — „Na 
swojską nutę”; 13 — Dla dzieci; 
13.30 — Ulubione melodie; 14.15 — 
„Radiostacja harcerska”; 14.40 — 
Koncert muzyki poi.; 15.10 — Dla 
uczniów szkół śred.; 15.30 — „Za­
gadka muzyczna”; 16.05 — Z życia 
ZSRR; 16.35 — Program młodzie­
żowy „Ja i praca”; 17.05 — Fel. 
ekon.; 17.15 — Koncert rozrywko­
wy; 18 — Tyg. fel. Red. Społ.; — 
18.15 — „Kwietniowy dzień” — 
fragm. II tomu pow. Z. Kossak; 
18.30 — Kurs nauki j, ros.; 18.45 — 
Skrzynka Ubezpieczeń Dobrowol­
nych PZU; 19.05 — Koncert ży­
czeń; 20.26 — Sport; 20.30 — Słu­
chowisko H. Bardijewskiego „O- 
statni dzień radości”; 21 — Muzy­
ka; 21.20 — „Wspomnienie o St. 
Srebrnym” Tadeusza Byrskiego; 
21.30 — Wieczór muzyki rozr. i ta 
necznej;

Wiadomości: 5, 6, 7, 8, 12.05, 15, 
17, 20, 23.

POZNAN: 7.50 — Muzyka; 8.35 — 
Przegląd prasy literackiej; 8.50 — 
Gra Polska Kapela; 9.20 — Ed­
ward Elgar: „Na południe” uwer­
tura op. 50; 9.45 — Kurs nauki j. 
ang.; 10 — „Wesoły autobus”; 11— 
Z operowej twórczości artystów 
włoskich; 12.50 — „My 1 nasze dzie 
ci”; 13 — Koncert solistów; 14.45 
— Dla dzieci; 15 — Pogodne me­
lodie; 15.30 — Dla dzieci; 16.25 — 
Felieton B. Koguta; 16.35 — Mi­
łośnikom muzyki operowej; 17.12 
— „Za Odrą i Nysą”; 17.40 — Pio 
senki śpiewa Dalida; 18*50 — Z cy 
klu: „Szukamy diabła w konstruk 
cjach” — aud. pt. „Nie wszystko 
jedno z czego”; 19.30 — Kalejdo­
skop kulturalny; 20 — Aktualny 
komentarz dla wsi; 20.10 — III au­
dycja z cyklu: „Najlepsze nagra­
nia muzyki rozrywkowej i piose­
nek roku 1962”; 20.40 — Aud. El­
żbiety Elbanowskiej pt. „O kobie 
tach i kobietom”; 21.27 — Sport; 
21.40 — Gra Zespół A. Kurylewi­
cza; 22 — Uniwersytet Radiowy; 
22.15 — Kwadrans piosenek; 22.30 
— Utwory fort.; 23 — Muz. tan.

Wiadomości: 5.30, 6.30, 7.30, 8.30, 
12.05, 16, 17.50, 19, 21, 23.50.

TELEWIZJA

POZNAN i PROGR. OGOLNOP. 
16.55 — Program dnia; 17 — Wia­
domości dziennika; 17.05 — Dla 
dzieci starszych: Reportaż insce­
nizowany — „Pradziadowie w szko 
le”; 17.50 — Polska Kronika Fil­
mowa; 18 — „Filmy z myszką”; 
18.30 — Z cyklu: „Na zdrowie” — 
„Gimnastyka w zakładach pracy”; 
18.45 — Film krótkometrażowy:
„Cybernetyk”; 18.55 — Teleturniej 
matematyczny „Siadami Pitagora­
sa”; 19.30 — Dziennik; 20 — „Do­
branoc”; 20.05 — „Dyskusja nad 
projektem Kodeksu Karnego”; 20.45 
— Film fabularny produkcji pol­
skiej „Ogniomistrz Kaleń” — doz. 
od lat 16.

Mały koszt - znaczna korzyść
Z ca do SiarołęLi wygodna) drogą

pracownicy zamieszkali na Dębcu, by dojść do swych fa­
bryk znajdujących się na Starołęce, korzystają ze ścież­

ki prowadzącej przez Dębinę i dalej wzdłuż torów kolejo­
wych. Droga ta jest nieoświetlona, a podczas deszczu za­
mienia się w bagno. Należy ona do DOKP. Nie odgrywa 
jednak — z punktu widzenia DOKP — żadnej zasadniczej 
roli i dlatego kolej nie jest zainteresowana
waniem.

jej uporządko­

Warunki przyjęcia
do szkół oficerskich

Sprawą polepszenia warun­ków dojścia do fabryk staro- łęckich pracownikom z Dębca zajęły się więc Zarząd Dróg i 
Mostów oraz Prezydium- DRN 
Wilda. Ostatnio odbyła się na ten temat narada, na która mimo zaproszenia, nie przy­byli najbardziej zaintereso­
wani — przedstawiciele za­
kładów na Starołęce. Tamtej­sze fabryki reprezentował .i e- dynie przedstawiciel „Sto- mila”.

Na naradzie podjęto sze­
reg wniosków; m. in. posta­
nowiono zwrócić się do

wszystkich zakładów leżą­
cych po prawej stronie 
Warty, a których pracow­
nicy mieszkają na Dębcu, o 
współudział w ulepszeniu 
wspomnianej drogi. Zarząd 
Dróg i Mostów zobowiązał 
się opracować wstępny kosz 
torys, a Prezydium DRN WTil 
da zapewniło, że postara się 
o wykonawcę do przebu­
dowy.W sumie koszt ulepszenia drogi nie będzie na pewno przekraczał możliwości finan-

U/lalka pr zabudowa
sowych kilku starołęckich fa­bryk. Dlatego też wydaje się, że sprawa ta nie powinna na­potkać na żadne trudności. Tym bardziej, że chodzi tu tylko o oświetlenie ścieżki i położenie na niej płyt chodni­kowych lub wyżwirowanie. A w ten sposób setkom zainte-

'H nadzwyczaj trudnych warun­
kach, spowodowanych mrozami, 
pracujfe załoga Miejskiego Przed 
siębiorsfwa Robót Drogowych 
przy budowie ronda u zbiegu 
ulic: Głogowskiej i Roosevelta

oraz Mostu Dworcowego. By usu­
nąć zmarzniętą ziemię trzeba 
posługiwać się sprężarkami, uru­
chamiającymi młoty pneumaty­
czne. Na pierwszym zdjęciu — 
jedna ze sprężarek w akcji. Po­
niżej — pracownicy MPRD z 
młotami pneumatycznymi w rę­

kach odrąbują ziemię, którą trze­
ba wywieźć z placu budowy. 
Niełatwe zadania mają od sze­
regu tygodni pracownicy zatru­
dnieni przy przebudowie Mo­
stu Dworcowego. Z uwagi na 
zbliżający się termin ukończenia 
przebudowy, pracę kontynuowa­
no tutaj nawet podczas najwięk­
szych mrozów. Na trzecim zdję­

ciu — prace montażowe.
Fot. (3) — K. Przychodzki

WYSTAWY

BWA — Stary Rynek — Arsenał 
wystawa współczesnej Grafiki 
Radzieckiej — czynna od g. 11—17. 
Wystawa Okręgowa Związku 
Polskich Artystów Fotografików 
czynna od g. 11—17.

PAŁAC KULTURY — Klub Senio­
ra — Wystawa rzeźby J. M. Ja- 
kóba i pasteli A. Zydronia — 
czynna od g. 16—22, Klub Mło­
dzieżowy — Wystawa prac Maji 
Berezowskiej — czynna od 9-^18.

DYŻURY

SZPITAL IM. PAWŁOWA — chi­
rurgia — interna — ul. Garbary 
17, tei. 540-04

STACJA POGOTOWIA RATUN­
KOWEGO M. POZNANIA — ul. 
Chełmońskiego nr 20, tel. 544-44

POWIATOWA STACJA PR — ul. 
Kościuszki nr 102 — tel. 86-86.

APTEKI: 23 Lutego 18, Mickiewi­
cza 22, Dzierżyńskiego 349, Gło­
gowska 72, Garbary 52, Ostro- 
roga 6. Rynek Sródecki 1, Sta- 
rołęcka 79 (tylko dyżur nocny).

„Kwiaty dla Ciebie"
Już tylko cztery dni dzielą 

nas od imprezy zorganizowa­
nej przez redakcję „Głosu 
Wielkopolskiego” i Salon O- 
dzieżowy Państwowego Prze­
mysłu Odzieżowego z okazji 
Międzynarodowego Dnia Ko­
biet.

Przypominamy radom zakła­
dowym, że dysponujemy jesz­
cze niewielką liczbą zaproszeń 
— miłych upominków dla pań, 
w dniu Ich święta. Informacji 
udziela Dział Łączności z Czy­
telnikami, tel. 657-18 oraz 
611-21 wewn. 58.

Z ostatniej chwili

Miłą wiadomość mamy do za 
komunikowania wszystkim u- 
czestniczkom imprezy „Kwiaty 
dla Ciebie”. Fabryka Kosme­
tyków „Lechia” zgłosiła swój 
współudział. „Lechia” przygo­
towała dla nich miłe niespo­
dzianki.

Jak zapewnia nas poznański 
Zarząd Zieleni Miejskiej, w o- 
ranżeriach zaczynają już rozwi 
jać się kwiaty, które wręczymy 
solenizantkom w „Adrii”, 8 
marca.

Ha imprezy 
do „dwudziestki"Wobec przewidzianej rozbu dowy i przebudowy terenów oraz obiektów targowych, wprowadzono, już teraz zmie­

nioną numerację niektórych 
hal i pawilonów.Z najważniejszych zmian na leży odnotować, że wybudo­wana w ub. roku hala-wieżo- wiec (nr 18) otrzymała teraz liczbę 15, a jej przybudówka nosi numer 16. Pawilon USA ma obecnie nr 19. a hala, w której odbywają się zwykle wszelkie imprezy rozrywkowe (od ul. Śniadeckich) nosi we­dług nowego oznaczenia nu­mer 20. Tak więc na imprezy 
będziemy w najbliższej przy­
szłości chodzili do „dwudziest­
ki”.Ponadto zmieniono numera­cję nowo powstających pawi­lonów metalowo-sz.klanych w parku targowym. Dwa pawi­lony przy głównej alei kier­maszowej mają numery 42 i 43, a dwa przy równoległej alei — 44 i 45. (c)

/

Tra-tra. — W wiadomej sprawie 
działa Towarzystwo Miłośników, 
m. Poznania. Z uwag) na kłopo­
ty lokalowe nie da się na razie 
tego projektu zrealizować. (381)

K. S. — Radzimy zgłosić się do 
komitetu blokowego, który roz­
strzygnie sprawę. (523)

Ob. L. Wysocki, Poznań. — 
Postulaty Pana nie wydają się 
możliwe do realizacji. (312/63)

A. M. — Zażalenie za niewyko­
nanie obowiązków przez admini­
stratora należy złożyć do Dziel­
nicowego Zarządu Budynków 
Mieszkalnych. Przy odbieraniu 
dzierżawy administrator wi­
nien przedłożyć lokatorom do 
wglądu zestawienie wydatków

(484)

resowanych mieszkańców Dęb ca umożliwiono by wreszcie wygodne dojście do i z pracy.(a) i____________ ;_________________________
Cenna pomoc 

w akcji „Śnieg"Usuwanie śniegu z miasta nadal trwa, chociaż już zmniejszyło się nasilenie tej akcji. W odśnieżaniu brało udział wielu mieszkańców oraz zakładów i szkół. M. in. do uporządkowania ulic przy­czynili się pracownicy Poznań 
skiej Spółdzielni Spożywców, którzy na tę pracę poświęci­li 2000 godzin. Natomiast stu­denci i pracownicy Wyższej 
Szkoły Wychowania Fizyczne go przepracowali 1200 godzin.W akcji nie zabrakło rów­nież harcerek i harcerzy ze 
Szkoły Podstawowej nr 83, którzy uporządkowali odcinek ul. Rycerskiej, a także łado­wali śnieg na samochody, (a)

Woda zamarzła 
w rurociąguWobec licznych interwencji naszych Czytelników w spra­wie przerwy dopływu wody na Srr.ochowicach, zwróciliś­my się po wyjaśnienie do Miejskiego Przedsiębiorstwa Wodociągów i Kanalizacji.Zastępca dyrektora, dr J. 

Rynarzewski poinformował nas, że od minionego wtorku ekipa MPWiK szuka przyczyn awarii. Prawdopodobnie za­
marzł rurociąg uliczny. Dr J. Rynarzewski nadmienił także, że z powodu niskiego ciśnie­nia na Smochowicach, a tym samym słabego przepływu wody, możliwość zamarzania rurociągu jest większa, niż w innych punktach miasta, (a)

Dlaczego 
łez numerów?W naszym mieście kursuje coraz więcej autobusów Miej­skiego Przedsiębiorstwa Komu nikacji. Często jednak, z braku ich odpowiedniego oznaczenia, pasażerowie nie wiedzą, czy wsiadają do właściwego auto­busu.Omyłki zachodzą najczęściej na przystankach, które służą dwom liniom (np. na pewnych odcinkach linii „Bałtyk’’ — Górczyn i „Bałtyk” — Wyd­my).Dotychczasowe oznaczenie autobusów (napisy umieszczo­ne na bokach wozów) nie roz­wiązuje sprawy. Słuszniej 

byłoby chyba umieścić nume­
ry poszczególnych linii na przo 
dzie i z tyłu każdego wozu, tak 
jak mają to tramwaje.W tym roku, jak przewiduje MPK, powiększy się liczba au­tobusów kursujących w mie­ście. Tym bardziej więc nale­ży wprowadzić właściwe ozna­czenie wszystkich autobusów.(a)

O przyjęcie do zawodowych szkół 
oficerskich mogą ubiegać 

się kandydaci spośród młodzieży 
cywilnej i wojskowej, którzy od- 
ppwiadają następującym warun­
kom: obywatelstwo polskie; stan 
wolny; nie przekroczony 24 rok 
życia, a kandydaci ubiegający się 
o przyjęcie do oficerskich szkół 
lotniczy :h (z wyjątkiem Tech­
nicznej Oficerskiej Szkoły Wojsk 
Lotniczych im. W. Wróblewskie­
go) 23 rok życia; zdolność fizy­
czna i psychiczna do służby woj­
skowej (kategoria „A”); wykształ 
cenie w zakresie szkoły ogólno­
kształcącej albo innej szkoły 
uprawniającej do studiów w 
szkołach wyższych; odpowiednie 
kwalifikacje polityczno-moralne.

Dodatkowym warunkiem przy­
jęcia do Oficerskiej Szkoły Lotni­
czej im. J. Krasickiego i Oficer­
skiej Szkoły Lotniczej im. Żwir­
ki i Wigury kandydatów spoza 
wojska jest posiadanie: zdolności 
fizycznej i psychicznej do służby 
w lotnictwie stwierdzonej przez 
komisję Lotniczo-Lekarską; prze­
szkolenia lotniczego na obozach 
Lotniczego Przysposobienia Woj-
skowego I stopnia, podstawowego 
pi zeszkolenia szybowcowego oraz 
ukończenia z wynikiem pomyśl­
nym przeszkolenia na obozach 
lotniczego Przysposobienia Woj­
skowego II stopnia, organizowa­
nych przez Aeroklub PRL w o- 
kresie od 1 lipca do 30 paździer­
nika br.

Kandydaci do szkół lotniczych 
otrzymują skierowania na obozy 
Lotniczego Przysposobienia Woj­
skowego po zdaniu egzaminu kon­
kursowego. Całkowite koszty u- 
trzymania (wyżywienia, umundu­
rowania oraz przejazdu) w czasie 
trwania obozu pokrywa Aeroklub 
PRL.

Kandydaci z wojska powinni 
posiadać ukończone podstawowe 
przeszkolenie iotniczo - szybowco­
we w zakresie II klasy oraz sa­
molotowe w granicach 25—30 go­
dzin nalotu.

Kandydaci spoza wojska składa­
ją podania-ankiety o przyjęcie do 
oficerskich szkół zawodowych do 
komendanta obranej przez siebie 
oficerskiej szkoły zawodowej za 
pośrednictwem Wojskowego Ko­
mendanta Rejonowego. Do poda- 
nia-ankiety wraz z życiorysem na 
leży załączyć: wyciąg z aktu uro­
dzenia; świadectwo ukończenia 
śiedniej szkoły ogólnokształcącej 
lub innej szkoły, uprawniającej 
do studiów w szkołach wyższych; 
poświadczenie obywatelstwa pol­
skiego w wypadku, gdy kandy­
dat nie posiada dowodu osobiste­
go lub zaświadczenia tożsamości; 
opinię organizacji społecznej lub 
politycznej (ewentualnie zakładu 
pracy lub zakładu naukowego).

Kandydaci z wojska — składa­
ją podania-ankiety za pośrednie-

INFORMUJEMY
W sali Błękitnej Pałacu Kultu­

ry odbędzie się dzisiaj o godz. 
19.15 odczyt red. Z. Szumcwskie- 
go z „Głosu 'Wielkopolskiego” ot. 
„O problemach politycznych NRD 
po VI Zjeździe SED”.

Tow. Ludoznawcze zaprasza dzi­
siaj o godz. 18 do sali Katedry 
Etnografii UAM, ul. Kantaka 2, 
na obrady dotyczące Roku Etno­
graficznego w Wielkopolsce.

Komenda MO w Poznaniu pro­
wadzi śledztwo w sprawie wy­
padku z dnia 21 lutego br. na 
przejeździć kolejowym przy ul. 
Południowej. Świadkowie wy­
padku proszeni są o zgłoszenie 
się do Komendy, pl. Wolncścj 16 
pok. 20a, w godz. od 8 do 14 ce­
lem złożenia zeznań.

Uniwersytet im. A. Mickiewicza 
informuje, że rozpoczął przyjmo­
wanie zgłoszeń kandydatów na I 
rek studiów na Studium Geografii 
dla pracujących. Podania można 
składać do 15 kwietnia, Al. Sta 
lingradzka 1, pok. 27.

W marcu na ekranach
Kino „Apollo” rozpocznie swój repertuar an­

gielską komedią obyczajową pt. „Dwie strony 
medalu”.,

„Na białym szlaku” — to nowy polski dramat 
przygodowy, w którym popularne małżeństwo: A. 
i Cz. Centkiewiczowie zawarli swe wspomnienia z 
wypraw arktycznych. Reżyseria: J. Brzozowski i 
A. Wróbel. Grają m. in.: L. Niemczyk, E. Kare­
wicz, B. Kurowska.

„Bariera ognia” — produkcji radzieckiej, wpro­
wadzi nas w środowisko oblatywaczy nowych ty­
pów samolotów.

Długo oczekiwaną sensacją będzie na pewno głoś­
ny dziś w świecie film Antonioniege pt. ^Przygo­
da”, z Monicą Vitti w rol; głównej.

„Bałtyk” zaprasza na wybitny film radziecki no­
wej fali pt. „Dziecko wojny”, reżyserii A. Tarkow­
skiego. Na ubiegłorocznym festiwalu w Wenecji 
zdobył on „Grand Prix”.

„Wielka, większa, największa” — to film młodzie­
żowy, zrealizowany przez A. Sokołowską wg. książ­
ki J. Broszkiewicza.

Włosko-francuski, interesujący dramat obyczajo­
wy pt. „Roco i jego bracia” opowiada o losach 
sycylijskiej rodziny, przeniesionej w obce dla siebie 
środowisko. Wśród wykonawców znani aktorzy: 
Annie Girardot, Alain Delon.Paolo Stoppa, Clau­
dia Cardinale.

lwem dowódcy jednostki wojsko 
wej, w której pełnią zasadnicza 
służbę wojskową.

O przyjęciu do szkoły decydn. 
je pomyślne złożenie egzaminu 
obejmującego w zależności 04 
kierunku nauki — próbę spraw­
ności fizycznej, matematykę, 
zykę i chemię. Absolwenci szkół 
średnich z r. 1963, którzy uzyska­
li na egzaminie maturalnym j 
wymienionych przedmiotów oce. 
nę bardzo dobrą i dobrą — s, 
zwolnieni z egzaminu konkurso­
wego z tych przedmiotów. Blit. 
szych informacji o werbunku do 
oficerskich szkół zawodowych u- 
dzielają komendanci WKR. WKW 
oraz komendanci oficerskich 
szkół zawodowych.

Termin składania podań do 
wszystkich szkół, z wyjątkiem 
szkół lotniczych, upływa 25 lip. 
ca 1963 r. (Podania do Of-cerskiej 
Sokoły Lotniczej im. J. Krasickie­
go i Oficerskiej Szkoły Lotniczej 
im. Żwirki i Wigury można skła­
dać do 15 maja 1963 r.

(ubp)

Gzy sfuszna 
ta granica?

ZA trzymaliśmy list od nasze- 
N-z go Czytelnika p. K. K., któ­
ry kwestionuje podział admini­
stracyjny miasta. Chodzi mu 
przede wszystkim o granicę 
przebiegającą między Wildą, a 
Grunwaldem na odcinku ul. Go 
styńskiej.

Podział spowodował, że polo-j 
wa ulicy należy do Wildy, a! 
druga do Grunwaldu. Stąd też i 
mieszkańcy (ci po stronie Wil­
dy) mają dość skomnlikowa-ie 
życie. Aby skorzystać np. z 
przychodni lekarskiej muszą u- 
dawać się do odległego (ok. 5 
km) ośrodka zdrowia przy ul. 
Bukowej. Wprawdzie w pobliżu 
znajduje się przy ul. Głogow­
skiej przychodnia, a'e należy 
ona do Grunwaldu i dlatego 
mieszkańcy domków począwszy 
od nr 51 nie mogą z jej usług 
korzystać.

■ Również podczas wyborów doi 
I rad narodowych cz^ść wybor­

ców zamieszkała przy ul. Go­
styńskiej glosowała aż na Fęb-. 
cu, mimo że Jedna t komisji 
wyborczych należąca do Grunj 
waldu, zra dowała się w odłeg J 
łości około 100 m od osiedla. 4

Jak nas poinformowały obail 
prezydia DRN, podział admini­
stracyjny ustalony został kiika 
lat temu i ewentualne zmiany 
nie leżą w ich kompetencji. Pre­
zydium DRN Wilda zapewniło 
nas jednak, że czyni się obec­
nie starania o wybudowanie 
dwóch pawilonów na Swie''- 
czewie. w jednym z nich mieś­
ciłby się właśnie punkt lekar­
ski, a w drugim sklepy. Po ich 
wybudowaniu także mieszkań­
cy ul. Gostyńskiej mieliby zna­
cznie bliżej do lekarza. Zreszl4 
— w razie nagłego wypadku — 
pierwszej pomocy powinien u- 
dzielić lekarz z przychodni 
przy ul. Głogowskiej. Nawet 
wtedy jeśli zdarzy się on mie­
szkańcowi z dzielnicy Wilda.

Sprawa podziału administra­
cyjnego między dzielnicami mia- 
sta nasuwa więcej tego rodzaju 
zastrzeżeń. Dlatego też wydaje 
się, iż należałoby przeprowadzi 
pewne korekty — z korzyścią 
dla mieszkańców. Mieszkańcy 
ul. Gostyńskiej (od nf 51) słu 
sznie żalą się na niewłaściwie 
przebiegającą przez ich osiedle 
granicę.

OBSERWATOR

I znowu jeden z głośniejszych 1 wybitniejszym 
filmów: włosko-francuski dramat psychologiczny, 
zrealizowany wg powieści M. Duras pt. „Moder 
cantabile”/ Jeanne Moreau występuje tu w 
ze swych niezapomnianych ról (nagroda za na 
lepszą kreację kobiecą w Cannes, 1960 roku), 
niej Jean Paul Belmondo. Reżyserował F 
Brook.

„Wild#” rozpocznie swój repertuar amerykańską 
szerokoekranową i kolorową komedią pt- »Ja 1 , 
być męża”, z Shirley Mc Laine w roli głoy £ 
Następie zobaczymy tu polski dramat 
„Zerwany most” reżyserii J. Passendorfera, w 
wykonawców: Łomnicki, Kępińska, * Korsak ’ 
Siemion, Voit.

„Rialto” zaprezentuje nam dwa nowe 
dzieckie: wojenny pt. „Dom na rozstajach” i P 
godowy pt. „Sami na oceanie”.

„Muza” zaprasza na nową, radziecką adaP na 
Czechowa, pt. „Dom z facjatą”, następnie n0_ 
czeski film pt. „Miłość nie wymaga słów • [ny 
mani zobaczą tu także polski film eksperym 
pt. „Taki jest świat, Gabrielo”.

W „Czternastce” obejrzymy nowy ^^dowany 
z gatunku impresji poetyckich, zatyt
„Człowiek idzie za słońcem”.

miłość^ 
„Olimpia” pokazuje już czeską „Szkolną ur()kJ.ata

potem da dwa dokumenty: „Globcke — ’ 
śmierci” — publicystyczny montaż produk J 
oraz „Ludzie błękitnego płomienia” — ra


